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"153. _ Kraków, 7 Lipca — Niedziel Rok 1878 
N”! 153. raków, 7 Lipca — Niedziela. B, 
ea Prenumeratę przyjmują: 
W Krakowie: Administracya „CZASU“ tudzież urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę księ- 
8. A. Krzyżanowskiego, del Nowakowskiej. ogłoszenia (inseraty) przyjmują się za opłatą 
od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym), 28 piwiky „wa 10, za każdy następny raz pe 5 0. 
TAM 


: Czas wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dnie doj 3 „A 
Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., wo Lwowie lub 2 rzeżyłką pocztową 126 
Prenumerata wynosi; 


ý ná gały rok na kwartał w Tionge i Nadesłane (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza kiem drobnym po 30 e. za każ 
Pocztą w Państwie A 24 s TAR $ 4 acz do p pon A wan yed ogłoszenia itp.) przyjmują się za cenę 1 złr. od 
-> jj » ,  Niemieckiem. . « « » « s « «+22 4 + + * + 28 1 y zii 100 egzempł. dla zamiejscowych, a 50 e. od 100. egz. dla zgiejscowyca teoria ma Nałeżytość 
5 Włoch, Francyi i uprasza się maprzód nadesłać przekazem pocztowym. ©głossenia í pronynmernie przyjmują: 
i ianych państw 32 ała. y ; ae Lwowie Ajencys „Czasu“ w vella Sh okiadżie tytoniu Nr. I przy ulicy Haliekiej Nr. y 
Prenumeratę p w Paryżu wyłącznie p. Adam, Carrefour de la Oroix Rouge 2, (p Ha p. W. Raczkowski, Fau- 
pink nadsyłać bourg Poissonidre 33); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (ta że w Hamburgu, Frankfurcie n. M., 
Osasu w Krakowie. Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2 (także w Pradze), R. Mosse 
i (także w Berlinie Hamburgu, Monachium i Norymberdze), G. I. Daube & Comp. (także w Frankfurcie 


n. M.) Rotter % Comp. 


skie instynktownie pobudza go do szukania miłój 
mu spójni z Berlińczykami. GR. 

Iani dyplomaci znużeni dyskusyami, niemnićj jak 
obiadami, na które byli zaproszeni, chwilowo tylko 
ukazują się wieczorami w salonie jednego z pomiędzy 
siebie. Recepcye te są zawsze liczne i świetne przez to 
samo, że na nich zbierają się mężowie stanu. Wo- 
statnią sobotę np. salony ambasady francuskićj by- 
ły przepełnione. Hr. Andrassy, lord Beacons- 
field, p. Bülow, Iord Salisbury, br. Corti, wszyscy 
tam byli w czarnych frakach z gwiazdami i wiel- 
kiemiem wstęgami orderów swoich krajów. Wczo- 
raj również znaleźli się wszyscy na poniedziałko- 
wćj recepcyi u lorda Rusella. ; 

Lecz recepcye zaczynają nużyć. Kongres się zbli- 
ża do kresu. Była to właśnie chwila dla reprezen- 
tantów prasy stwierdzenia solidarności, jaką two- 
rzy inteligencya i praca myśli, między organami 
wszystkich krajów. 

Wczoraj o godz. 96j wieczorem wspaniale była 
przystrojona wielka Bala w ogrodzie zoologicznym. 
Chorągwie o barwach wiejskich narodów zdobiły 
mury, a zdroje świateł nadawały przygotowaniom 
do uroczystości blask, w Berlinie bardzo lubiony. 

Jest to największy zbytek ogrodów publicznych, 
owe Świetne jluminacye, których jasność podwaja- 
ją jeszcze źwierciadła. Wyborna grała muzyka, wy- 
konywując przez cały czas biesiady najrozmaitsze 
kawałki z wagnerowskiego repertoaru, 

Zastawy jak na wszystkich festynach niemieckich 
były obfite i pożywne. Była to w ogóle biesiada 
wyłącznie dyplomatyczna i międzynarodowa. 

Goście w liczbie około 120 należeli zresztą wy- 
łącznie do świata literackiego i dziennikarskiego. 
Komitet do którego wchodzili pp. Demburg, Paweł 
Lindau miał szczególnie na celu zbliżenie jednych 
do drugich, aby między nimi utworzyć węzły bra- 
terstwa, któreby przeżyć mogły obecną okoli- 
czność. 

Gdy kongres zakończy swe prace, prasa mieć 


ności. Nie Czas, ale nas bronić trzeba, by nas nie 
posądzano, że dzielimy zdanie bałamutnych pro- 
jektów. Owszem, cała zdrowa część publiczności 
wielkopolskiej najzupełniej podziela zdanie Czasu, 
że kongres, który tylko łata a nie buduje, z pe- 
wnością naszą sprawą się nie zajmie, a godność 
narodowa nie pozwała składać w przedpokojach 
żałob naszych, któreby do- kosza. Bismarkowskiego 
poszły. Kiedy politycy Gazety Narodowej tego nie 
rozumieją wobec świata, tylko bronią śmieszności, 
zwalczać ich trzeba, by licha demonstracya bez 
celu, w najlepszym razie na ogonie de ? alliance 
israelite na kongres wprowadzona i. to nawet wąt- 
pliwie mogła uchodzić za głos. kraju. 

Co do sprawy naszej, szereg artykułów Czasu 
dni ostatnich o związku sprawy polskiej z wscho- 
dnią, ważniejszym faktem, niż jakakolwiek petycya. 
Lecz nie oskarżamy Lwowa za pomysł szturm- 
petycyi, bo to wyłącznie produkt tromtadracyl. 
lwowskiej, a nie kraju i stolicy Galicyi: 

Sprawa kaliska: bynsjmniej tak groźną nie była, 
jak ją odmalowały pierwsze telegramy i raporty 
dzienników żydowsko-niemieckich w Poznaniu. Krew 
wcale się nie leła i cała ta awantura wygląda na 
jakiś coup de theatre żydowsko-niemieckich kultur- 
ników tutejszych, by na opinię przeciw nam po- 
działać w chwili zebranego kongresu, którego z te- 
go względu tak niepotrzebnie się lękają. Do sze- 
regu kłamstw telegraficznych z Watykanu, jakiemi 
się specyślnie odznacza Gazeta Kolońska, dołączo- 
nem zostało nowe kolosalne. Telegram Gazety Ko: 
lońskiej: donosi, że Papież polecił naszemu- Kardy- 
nałowi-Prymasowi, zalecić tutejszemu duchowień- 
stwa, by walczyło przeciw prądom socyali:tycznym. 
Otóż Ojciec św. z pewnością wie dobrze i zna dość 
stosunki, żeby wiedzieć, iż u. nas socyalistów nie 
ma, a walki z wiatrakami Rzym nigdy nie zalecał. 
Kilkudziesięciu socyalistów, którychby się w Księ- 
stwie doliczył, jest Niemców, w Rawicza i Pozna: 
niu protestantów, więc o nich  Obsr- Kirchenrath 
pieczę mieć winien. jeszcze będzie przed sobą inne zadanie, to jest bę- 

Zmora socyalizmu wprawdzie bardzo groźna, dzie musiała przygotować za pomocą lojalnćj i po- 
coraz więcej przeraża Berlin, do coraz nowszych kojowój dyskusyi rozwiązanie nowych trudności, 
środków prewencyjnych skłania; do takich zalicza- | które każdy przewiduje w najbliższym czasie. Mo- 
my odnowienie co do Berlina przymusu  paszpor-|że ona dojść do tegotylko przez wspólne udzielanie 
towego dla przyjezdnych, co zapewne jeszcze le. | sobie myśli. Inteligentny i sympatyczny pełnomocnik 
piej stwierdzi jedność ducha z Petersburgiem, Nio- grecki p. Rangabe był jedynie z mężów politycznych, 
bezpieczeństwo socyałne jest. dla. Niemiec niewat. | 0a tój uczcie obecny. Literatura ma do niego takie 
pliwie bardżo groźnem, ale mechaniczne środki| samo prawo jak polityka. 
obróny przeciw tej chorobie, z pewnością jej nie P. Bertold Auerbach redaktor 'National Zig 
wyleczą, a tylko takich dotąd używają; obrzydłem | powitał zebranych w imieniu pisarzy i dziennikarzy 
jest odsyłanie z fabryk i warsztatów robotników- oiemieckich. Następnie p. Etienne redaktor N. 
socyalistów przez spanosżonych grttaderów, zamiast |77. Presse i wasz korespondent podziękowali swym 
zatrzymania ich nad przepaścią polepszeniem ich | kolegom niemieckim w imieniu prasy anstryackiej 
materyalnego bytu; popychanie w nędzę przez ode-|i francuskiej; korespondent wasz mianowicie Wyra= 
branie roboty, będzie tylko zwiększeniem wojują- ził się następnie : 
cego, a bodaj czy nie spiskującego obozu socvali- >W imieniu kolegów mch a mianowicie z prasy 
stycznego, gdy mu żyć w biały dzień zakażą. Cho-| fcancuskiej, którzy mnie do tego wzywają, dziekuję 
dowali prawodawstwem, wychowaniem, nauką niemie- | wam serdecznie z% Wasze przyjacielskie oświadczee 
cką od lat dziesiątków, a teraz własne dzieci fał-|nia i za tę świetną bratnią ucztę, przy której po- 
szywego systemu wewnętrznej polityki chcieliby 0- zwoliłiście zasiąść w pośród was, repreprezentantom 
głodzić i potopić, ale dzieci te porosły, a obdzie- | prasy europejskiej. Zachowamy najmilsze wspom- 
rane systematycznie z uczuć religijnych, powstaną | nienie waszej uprzejmej gościnności. Zaproszony 
z pałką i nożem przeciw społeczeństwu i państwu, jw imie moich kolegów francuskich na tę biesiadę 
które je spłodziły. Chociaż Cesarz polecił ministrom; literacką, wnoszę toast za zdrowie naszych gospo- 
by pielęgnowali' w ludzie uczucia religijne, u nas| darzy reprezentantów prasy niemieckiej“. 
za to”karzą więzieniem. W tych‘ dniach znów. ska:| _ Korespondenci dzienników Temps, Rópublique 
zano X. Śmigielskiego w Kępnie na. dwa lata wig- Française, Moniteur universel i Figara (reprezen- 
zienia, ża sprawowanie trzech-letnie funkcyj du-|towanego przez p. Pawła Lindau, który był jednym 
chowsych w osierociałej parafii. Bez adwokata du: | Z organizatorów bankietu) byli obecni na uczcie 
chowny ten świetnie się bronił, przyznaląc, że 3 tej, która się przeciągnęła do późnej nocy. 
lata pracował nad zbawieniem dusz osierociałych, Obecnie znów zabierają głos dyplomaci, którzy mają 
ale świetna- mowa obronna prostotą nie mogłą| wyryte na czołach coraz widoczniejsze piętno troski 
wpłybąć na roznamiętnionych. kulturtrógerów, tem jim bardziej kongres zbliża się do końca. Hr. An- 
więcej rordrażnienych, że polowania, aj uchwy: |drassy wśród zwykłej swej przejażdżki konnej 
cenia: księdza tego trzy lata się nie udawały. w „Thiergarten* puścił był melancholicznie cugle ko- 
niowi i jechał stępo, nie tak jak to zwykle czynił 
w Wiedniu. Lord Beaconsfield porzucił krzyczący 
swój ekwipaż i chodzi pieszo z głową naprzód po- 
chyloną po placu dzielącym „Kaiserhof* od sali 
kongresu. Wresżcie pełnomocnicy tureccy Coraz wię- 
cej wsuwają się w głąb swych karet, jak gdyby 


Do tego rozdraźnienia na żydów przyczynił się 
też fakt, Sądownie już zresztą udowodniony, że 
w mieście Grajewie żydzi spalili kościół i poza- 
mykali starannie studnie i przystęp do tychże w cza- 
sie ratunku, a to dla tego że w tym kościele przed 
niedawoym czasem ochrzczoną została żydówka. 
Mówiono tu dzisiaj, że jenerał Kotzebue chce na- 
łożyć Kontrybucyę na żydów miejscowych, by ich 
kosztem kościół ten odbudowany został. 

Kiedy o żydźch mowa, wspomnieć też tu należy 
że żydzi uzyskali pozwolenie założenia w Warsza- 
wie gimnazynm realnego specyalnie GJA żydów. 
Od roku przeszło, skoro zamiar ten doszedł do 


Przez cały ciąg wystawy Polacy udający 
si o Paryża mogą nabywać Nra Osasu w Grands 
agasins du Printemps, Boulevard Hanssmann 70. 


łeczno-politycznych niepohamowaną chciwość i za- 
wiść, prowadzi do zbrodniczej walki i bezprawia 
i w logiczńych swych następstwach do despotyzmu 
państwa, lub despotyzmu brutalnego mas, które- 
go objawem komuna paryska, bodajby nie berliń- 
Ska lub moskiewska. Dzisiejsze czasy nie są w 


Mraków 6 lipea. 


Wczoraj odebrane przez nas depesze 
z Berlina doniosły, że wszyscy uczestnicy 
kongresu otrzymali „Fazposć obecnego położe- 
nia Polski wydane z powodu kongresu. 
Jest to zdaniem naszem, najwłaściwszy spo- 
osób przypomnienia stanu rzeczy w-Polsce, 
oraz przeciwstawienia go ipso facto, zaga- 
dom, na które powołano się: rozpoczynając | gresu. A lubo dzisiejszy kongres przynosi zaszczyt 
interwencyę europejską na Wschodzie, woj-|*7m» którzy myśl jego podjęli, ą 
aąerecyjak śaróchą eko wolają: kenita EO Pn ae EI Je gi 
Przedstawienie położenia Polaków w tej uk 4 się przyczyniły said ddbiejszych a 
chwili, uważaliśmy za konieczne i potrze- | licznościach kongres berliński, znający grunt na 
bne, już dla tego samego. że rozbierane i |którym stoi, postanowił zajmować się tylko jedną 
uznane zostały prawa narodów i ludów sło- kwestyą, ograniczenia zaboru absolutnego państwa, 
wieńskich” epoktopnienych z nami, kiedy |Phanego zapał vych OR a poli 
nam mianowicie pod panowaniem rosyj- j ; ; ; (34 
skiem, są one zaprzeczane. bezwzględnie, | wać na dowiedezny wynik czynników teory! wszech: 
okrutnie i odebrane bez usprawiedliwienia. | władztwa rozumu, które osłabiając absolutyzm pań- 
Przedstawienie to było dla tego także po- stwowy z jednej strony, a rozczarowywując umysły 
trzebnem i poniekąd rzeczą sumienia, iż ię sl Pla linges zaj aiga a an a eE 

. r" . s zwro u zaga- 
świat pragnie i potrzebuje stałego pokoju, a haaa brpa co jest aai Ah moralnej 
ahars Aa ruge Dara często długiej wewnętrznej narodowej pracy. 

a z i stałym być nie 
może, dopóki gdziekolwiek, ale szczególniej 
w środku Europy, nieuszanowane a am 
rodzone i narodowe prawa, wolność religijna 
i obywatelska, dopóki zasady sprawiedliwo- 
ści i słuszności będą pomiatane w stosuńku 
do największej części kilkunasto-milionowe- 
go narodu. Znane są powody, dla których 
pragnąc i przemawiając pierwsi za podo- 
bnem politycznem wystąpieniem ze strony 
Polaków w tej chwili, oświadczaliśmy się 
przeciw udawaniu się z petycyami i memo- 
ryałami do kongresu. Inicyatywa powzięta 
w tej chwili w Berlinie i udzielenie wazy- 
stkim uczestnikom kongresu :Eæposé © po- 
łożeniu ogólnem Polaków, szczęśliwie roz- 
więzuje i przesądza kwestyę formy, a sam 
wyraz Exposé zdaje się nam być trafnie ob- 
myślany i zapowiadać rzecz jedynie dziś 
na czasie. Moglibyśmy z tego wnosić po- 
niekąd, że za tem wystąpieniem stoją lu- 
dzie poważni, a zapewne najbliżej i najwięcej 
interesowani. Czekać należy dla ocenienia 
treści, aż rzeczone Faposć dojdzie w całości 
do Polski. Treść oczywiście ma tu wielką 
doniosłość. Jeżeli odpowiadać będzie godno- 
ści i interesom narodowym, nie wątpimy, że 
stanie: przy niem cały naród. 


KORESPONDENCYA „CZASU” 


Wiedeń 5 lipca. 


C] Dowiaduję się, że hr. Andrassy zapowiedział 
swój powrót do Wiednia na 8 b. m. Usposobienie 
tutejsze da się określić: ogólne przygnębienie. Czują 
tu wszyscy grozę położenia , czują że skutek kon- 
gresu jest zgubny a dla mężów stanu kierujących 
upokarzający. Czyż po to przez trzy lata trzymało 
się w ręku sztandar anti- okupacyjny i anti-anne- 
ksyjny, aby w końcu w tak smutny sposób okupo- 
wać i annektować? Oto pytanie, które tu sobie za- 
dają. Mimo tego sfery bliskie Balplatzu okazują 
zadowolenie i radość, czy też może rzeczywiście 
są zadowolone. Mówią, że hr. Andrassy ma z0- 
stać księciem, lecz jest to tylko pogłoska, za którą 
nie biorę odpowiedzialności. 

Wewnętrzna kryzys ministeryalna, która istotnie 
nie jest przesileniem, prawdopodobnie zakończy się 
pozostaniem obecnego ministeryum z małemi nie 
tyle zmianami jak raczej przerzuceniami. Ks. Auer- 
sperg zachowa prezesostwo gabinetu. P. Mozer zo- 
stanie ministrem finansów. P. Depretis ministrem 
spraw wewnętrznych. 

Podróż N. Pana do Galicyi ma się odbyć, aczkol- 
wiek w prezydyum ministerstwa mówią, żełnic o tem 
nie wiedzą. Wojskowe komendy mają już o tem 
wiadomość. 


u dzieci w ochronkach. 
Przybył ta do nas znowu z pola bitwy przed 
tygodniem pociąg sanitarny ze 150 chorymi. Szcze: 
gólnie to brzmi, że gdy od 4 miesięcy już się krew 
nie leje, zawieszenie broni, preliminarya pokoju 
podpisane, a kongres w Berlinie zapówiada przez 
usta optymistów $giełdowych pokój, że pomimo 
tego konwoje sanitarne kursują, jakby w czasie 
wojny. Bo też choroby w przerażający sposób dzie- 
siątkują armię; od czasu podpisania traktatu w San 
Stefano jnż 54,000 żołnierzy ubyło z bałkańskiej 
armii, zastępują ich wprawdzie rekrutami i rezer- 
wami, liczebnie też armia nie jest mniejszą, czy 
wszakżeż dzisiejsza armia jest tą samą, która od- 
była kampanię, to jest, doświadczeniem wyćwi- 
czoną, nie jest wiadomem, & nie jest do prawdy | 
podobnem, Nadto niedostatek w armii pomimo naj- 
energiczniejszych wysileń, by poskromić nadażycia 
intendentury, jest wielki; całe gniazda dostawców 
żywności i urzędników, intendentury oddano pod 
sąd. a złe nie jest wykorzenione i wykorzenionem 
w Rosyi przy dzisiej organizacyi państwa nie bę- 
dzie. Dodając do tego coraz silniej dający się u- 
czuwać. rózstrój finansowy przy nurtujących zawsze 
równie wytrwale nihilistowskich sprzysiężeniach , 
dziwić się nie można, że rząd wiele poświęcić jest 
gotów, by mógł się wydobyć z tych Kleszczów, 
w które tak nierozważnie dał się partyi ruchu, 
partyi. panglawistów pochwycić. To też nas tu nie 
zadziwiają te ciągłe koncesye na kongresie ze strony 
Rosyi. Rząd, który nie umiał pochwycić i na swoją 
korzyść obrócić szczęśliwego zwrotu bojowego szczę: 
ścia, widzi się zmuszonym do innej polityki, dó 
pokoju w obecnej chwili chce koniecznie dopro- 
wadzić, bo wojny prowadzić nie może, a ma prze- 
konanie, że kongres radykalnie kwestyi Wschodniej 
nie załatwi, że krajów tamtych nie uorganizuje, 
rząd zatem rosyjski będzie mógł zostawione ziarna 
anarchii pielęgnować i rozwijać, a w danej chwili, 
gdy się Earopa znowu uśpi, uderzyć z podwójną 
siłą, Czy się w rachubie tej nie pomyli? Czy rząd 
wewnętrzną w kraju reakcyą dumy narodowej i 
postawą co raz bardziej butna Tureyi do wojny 
teraz zmuszonym nie będzie ? Zobaczymy. 
Donosiłem kilkakrotnie 0 wypadkach w Kijowie; 
nowy naznaczyć muszę. W przeszłym tygodniu puł- 
kownik żandarmeryj, który SI$ partyi nihilistów 
mocno dał we znaki, w nocy NA ulicy zasztyleto- 
wany został, a tworderća Ścigaty przez dwóch po- 
licysntów, obudwóch z rewolweru trapem położył 
i w ciemnościach uszedł. 


Lime 


mna KŻ 2 


Warszawa | lipca. 


Przesłano nam następujące myśli: 

Wśród rozmaitych walk życia politycznego, spó- 
łeczeństwa i narody dążą do urzeczywistnienia swych 
życzeń, które dać jedynie mogą pokój i wolność. 
Bo pokój i wolność są im tak potrzebne jak 
powietrze do oddychania. Wśród też rozlicznych 
wstrząśnień tego Świata, szukają one zawsze po- 
koju i wolności, a nie znajdują ich głównie zpo- 
wodu błędów w szukaniu popełnianych. Wolność 
jest ostatecznym celem wszelkiego życia polityczne- 
go. Jest to punkt środkowy koła, które wszystkiem 
obraca i ku któremu wszystko zmierzać powinno. 
Ale wolność ogorki nie 2. wolnością pay 

ą'na wszystko, na złe najpierw, na dobre 
potem, jeżeli obojętność i brak hartu dobremu z byt- 
nie się nie sprzeciwia; ale wolnością chrześciańską, 
która jest możnością postępowania według prawa 
i sprawiedliwości. a treszczącą się w tych słowach: 
wolność spełniania obowiązku. 

I istotnie, spokój, bezpieczeństwo publiczne i 


życie instytucyj politycznych, polega na tej prostej 


Pożałowania godne burdy uliczne zaszły w Kali- 
szu w czasie procesyi Bożego Ciała; przyszło bo- 
wiem do bójki pomiędzy ludem a żydami. Zarzą- 
dzone zostało śledztwo sądowe, wykryje ono zape- 
wne kto głównie przewinił; obecnie trudno jest 
wśród wrzawy rozmaitych opowiadań, wyrobić so- 
bie sąd o rzeczy, każdy bowiem przedstawia ją ze 
stanowiska swojego stronnictwa. Ciekawą jest w tem 
zajściu okolicznością, że włościanie z najbliższych 
miastu sześciu wsi, zawiadomieni że żydzi katoli- 
kom niepozwalają obchodzić procesyi Bożego Ciała 
i ołtarze przewracają, przybiegli do miasta pieszo, 
konno, wozami, uzbrojeni w widły, kłonice, cepy, 
w pomoc mieszczanom. Skończyło się na guzach i 
sińcach, wybiciu kilku tysięcy szyb w oknach, i 
zerwaniu drutów, któremi podług starego zwyczaju, 
żydzi różne dzielnice miasta otoczyli, tak zwane 
mury Jerozolimy, które dawno już była policya u- 
sunęła, a na które napowrót pozwolił gubernator za- 
prowadzić, w nagrodę za ofiarowane przez gminę 
l ly E żydowską kaliską rsr. 1000 na cele Czerwonego 

głębokiej zasadzie, wolności obowiązku, tak dla|Krzyża. Dawniej gdy żydom wolno było mieszkać 
rzędzonych jak i rządzących. Z uznaną w zasadzie | tylko w pewnych „dzielnicach miasta, ta charakte- 
wolnością obowiązku, władza powołaną będąc do |rystyka tej dzielnicy, opasanie drutem, nie raziła 
pieczy nad spółeczeństwem, wykonywa swobodnie |nikogo; po ogłoszenin równouprawnienia i dozwo- 
swój obowiązek, strzegąc porządku i jedności, ma | leniu żydom osiedlać się wszędzie i kupować domy 
wolności spółecznej opartych. Rządzeni zaś, udzia- |gdzie chcą, żydzi za upoważnieniem gubernatora, 
łem jaki mają w rządzie i regułarną działalnością |rozpięli druty całą siecią, od domu domu po mie- 
sił spółecznych w życiu publicznem, wpływają na ście. Otóż te druty zerwał lud w czasie zabu- 
uszanowanie wolności, która jest prawem natural- | rzenia. STU 

nem wszystkich członków spółeczeństwa. Następu- Dzienniki niemieckie szląskie wydadzą zapewne 
je też wtenczas, słuszna równowaga między dwie: | krzyk oburzenia na fanatyzm katolicki, a zamilczą 
ma potęgami życia: politycznego, między ` władzą, | naturalnie co było powodem tego akcesu gorączki, 
a wolnością. A dając władzy wszelkie potrzebne|i rząd rosyjski byłby jej dał większe znacżeni 

prawa, aby była Słuchaną i szanowaną, spółe- |gdyby nie to, że tylko lud, a nie szlachta, należa 
czeństwo zabezpiecza sig przeciw arbitralnym jej |do ruchu. Pomimo szerzonych przez żydów trwo- 
dążnościom. l żliwych pogłosek, jakoby podobne ruchy anti-żydo- 

Wzsjemny ten stosunek: sił społecznych, polega- |wskie objawiać się miały w kilku miejscowościach, 

na wzajemnych obowiązkach rządzonych i rzą- | pomimo zwiększenia i przeinaczenia faktów, niezro- 
dzących, jest tem samem uznaniem pierwszorzędnej | biło to zajście w sferach rządowych wrażenia, i na 
ważności prawa moralnego, które rządząc sumie- |pętycyg żydów z Sieradza 0 nadesłanie dla ich 
nieńt ludzbiem wskazuje” zakres działalności: roz- |straży garnizonu wojskowego,  jenerał - gubernator 
wijających wolność tak” dla jednych jak i dla dru- |odpowiedział odmownie. 4 | 
“gich; w prawie bowiem morałnem, spoczywa grunt| Jest tu zresztą w tej chwili pewnego rodzaju 
i siła, ód których zależy równowaga: władz, praw |rozdraźnienie przeciwko żydom. Wczoraj przy re- 
i wolności. h gacie czyli wyścigach łódkami na Wiśle, zarządzo- 

Z uszańowaniem prawa moralnego; jako reguły |nych przez klub rzeczny, przy wielkim nacisku pu- 
"postępowania, każdy: będąc w swem prawie, niema | bliczności przypatrującej się zabawie i licznie dla 

Polisi między indywiduum 8 władzą czyli też |szabasu reprezentowanem żydostwie, powiedział 
państwem. Cisło spółeżzne czerpie żgodnie w St ktoś lekkomyślnie: „Zemścijmy się za kaliszanów*. 
łach indywiduslnych swych członków potrzebną si- | Zaczęto rzeczywiście szturchać żydów, przyszło do 
łę zbiorową, a energia sił zbiorowych państwowych, bójki na pięście, sypały się kułaki, skutkiem tego 
jest w prostym stosunku z energią sił indywi- |sińce i guzy. Sądowo policyjne śledztwo toczy się 
duałitych. dzisiaj i przeszło 60 obdukcyj nastąpiło. 


Berlin 2 lipca. 


(P. B.) Faulo minora canamus! Zstąpmy na 
chwilę z wyżyn polityki, gdzie odzywają się. jeszcze | Ce] | i i 
echa. dalekićj burzy,” do sfer spokojnych, gdzie dy- [unikać chcieli wzroku publiczności, o | 
plomaci stają się zwykłymi. śmiertelnikami, szczę- | Taki jest prawdziwy obraz sytuącyi, jaką przed- 
śliwi, że na chwilę wielkość swą mogą zostawić na stawia kongres. Nikt nie będzie zadowolony, a nie- 
boku. jeden zaród spora zrodzi się na przyszłość zorze- 

Tam, w poufnych pogadankach, -gdzie ludzie tož- czeń tego areopagu. 
mawiają swobodnie, gdzie braterstwo przestaje być 
czczóm: słowem, w' zetknięciu osobistem. jakie ztąd 
wynika, przygotowuje się rzeczywiście rozwiązanie 
przyszłości: Poznawszy się i oceniwszy nawzajem, 
mężowie etropejscy dziwią się zapewne w końcu, 
że ich tak długo ostre spory mogły rozdzielać i 
Że im' tak: było trudno nieraz osiągnąć zgodę 
w najprostszych kwestyach. 

Słusznie więc, że pisarze i dziennikarze ciągle 
brali inicyatywg: j przygotowywali: drogi: do tak 
prędkićj zgody. Jako pioniery przyszłości i szer- 
mierze postępu i wolności myśli, mają oni obok 
swego codziennego posłannictwa prawo i obowią- 
zek oświecenia ludów pod względem istotnych ich 
interesów, wykazywać ich błędy w jakie popadają 
i torować drog do tego braterstwa międzynarodo- 
wego, które od tak dawna jest marzeniem wszyst- 
kich wyższych umysłów. =. 

Snadnićj niź ktokolwiek. inny mogą .oni to tzy- 
nić: bez: żalu 1 wstecznój myśli, gdyż wiadomo kał- 
demu, że znajdą się zawsze na wyłomie. w. chwili, 
gdy będżie'w grze honor, godność i niezawisłość ich 
kraju. 

Dobrze 'żroztmiany patryotyzm łączy. Bię.w-dzie- 
dzinie literatury z myślą: o lepszój: .przyszłości 
lecz wykluczany: jest -starannie przesadny, SZOWi- 
niem; niezgódny: z ideą postępu. 

Taki był duch" i myśl zasadnicza. bankietu-wy- 
prawiorego przez: prasę niemiecką /dla reprezen 
tów “prasy zagranicznój, + przybyłych do Berliha 
z powodu kongresu. Wielkie festyny. urzędowe da- 
kończyły się. 

Festyny jakie chciano urządzać w ogrodach. pu- 
blicznych na cześć pełnomoeników, na pół „tylko .do- 
szły do'skutku. NaSkatingrring, na koncertach Król- 
la, wszędzie zresztą Spotkać "można ,„Mehmeda Ale- 
go, lecz sam jeden” prawie 'czynt -0n zadość „cieka- 
wości powszechnćj i zapewne jego.pochodzenie pru- 


Minister sprawiedliwości mianował adwokata Dra 
Emila Hilibrichta we Lwowie adjunktem Sądu ob- 
wodowego w Złoczowie. 


Wiedeń 5 lipca. Węgierski minister spraw we- 
wnętrznych roze municypiom w kraju reskryt 
królewski zwołujący sejm na 17 października. Ró- 
wnocześnię wydane zostało rozporządzenie minister- 
stwa, mocą którego nowe wybory rozpisane zostały 
na d. 14 sierpnia r. b. 

— Prezes sądu wyższego w Krakowie bar. Wa- 
dław Budwiński złożył wczoraj w obecności mi- 
nistra wojny fmp. hr. Bylandt-Rheidt, który zastę- 
pował hr. Andrassego, i w obecności jenerał - adju- 
tanta fmp. bar Mondla, który zastępował W. Ochmi- 
strza fm. hr. Crenneville, przysięgę jako radca taj- 
ny w ręce NPaną. Radca: legacyjny bar. Genovtte 
v. Merkenfeld czytał rotę. przysięgi. 


Rumunia. 


Podajemy za Timesem. memoryał, złożony przez 
pelnomocników rumuńskich na posiedzeniu kongresu 
z 25 CZErWCa: s] ÓW 

„Od zawarcia traktata paryskiego oddawała się 
Rumunia, wspierana przez mocarstwa, spokojnej 
pracy około udoskonalenia swych instytucyj krajo 
wych i dobrobytu, nie mając przy tem żadnej innej 
ambicji , z: tẹ, aby. odpowiedzieć oczekiwaniom 


Poznań 3 lipca. 


Dziennik Poznański zakończył kwartał gwałto- 
wną wstępną filipiką przeciw Czasowi © sposób 
traktówania lwowskich projektów adresu czy Ezturm= 
petycyi do kongresu, tak cò do treści, jak i formy. 
Nie potrzebujemy brónić Czasu, ale obowiązkiem 
nasżym uroczyście oświadczyć, że filipika ta by- 
najmniej nie jest wyrazem zdania naszej publicz= 


Danaju: Pragnąc jedynie utrzymać neutralność i 
poszanowanie dla niej, usiłowała Rumunia przed 


ą 


i podczas konferencyj stambulskich oddać neutral- 
ność kraju pod opiekę wielkich mocarstw. W tym 
celu udała się nawet do W. Porty. Usiłowania jej 
nie odniosły żadnego skutku. Kiedy Rosya mając 
wojoę rozpocząć, zażądała wolnego przemarszu dla 


wojsk swych przez terytoryum rumuńskie, położenie 
Rumunii stało się trudnem i krytycznem. Aby kraj 
i byt jego ochronić przed burzą, która ze wszech 
stron się zbierała, zawarła Rumunia z Rosyą kon-| a 
wencyę w dniu 4 (16) kwietnia 1877 r. W zamian 
za niemałe korzyści, które ugoda ta dawała woj- 
skom potężnego sąsiada, żądał rząd książęcy tylko 
jednej kompensaty: poręczenia całości kraju. 

Całość tę „zapewniał artykuł 2 konwencyi, w któ- 
rym wyrażnie powiedziano: „Ażeby przez przemarsz 
wojsk rosyjskich przez terytoryum rumuńskio żadne 
nie powstało dla Ramunii niebezpieczeństwo i żadne 
niedogodności, obowiązuje się rząd cesarski utrzy- 
mać i szanować polityczne prawa państwa rumuń- 
skiego, jak je określiły ustawy krajowe i istniejące 
traktaty, jako też obowiązał się rząd ten utrzymać 
i bronić dzisiejszych granic Rumunii*. Dodatek ten 
„dzisiejszych granic“ zastrzegł sobie rumuński mi- 
nister jako warunek sine qua non. Gdy pełaomo- 
enik rosyjski przyjął tę klauzulę, Rumunia mniema- 
ła, że może być pewną całości swego kraju. 

Ograniczyła się zatem na obronie granic, rozsta- 
wiając wojska swe wzdłuż Dunaju i nie opuściła 
tego stanowiska w czasie, gdy ogłaszała swą nie- 
podległość i działa tureckie niszczyły jej nadbrze- 
żne porty. Kiedy jednak tok operacyj wojennych 
zawiódł powszechne oczekiwania, ujrzała się Ru- 
munia narażoną Da nowe niebezpieczeństwo, że 
kraj jej stanie się teatrem wojny. Aby niebezpie- 
czeństwu temu zapobiedz, przeszła armia rumuńska 
Dunaj, nagabywana o to ustawicznie i natarczywie 
przez rosyjskiego wodza naczelnego. Współdziałania 
armii rumuńskiej nie pozostało bez wpływu na o- 
stateczny wynik kampanii, który doprowadził do 
zawieszenia broni i rokowań pokojowych. Rokowa- 
nia te odbywały się bez udziału Ramunii, chociaż 
słuszność wymagała, by przymierze na teatrze woj- 
ny utrzymanem było także na polu dyplomaty- 
cznem. W miesiącu styczniu wręczył jenerał Igna- 
tiew w przejeździe swym przez Bukareszt rządowi 
książęcemu list ks. Gorczakowa, w którym po raz 
pierwszy urzędowo podniesiono kwesty zamiany 
terytoryum, ale wyraźnie nie wymieniono Bessara- 
bii. Pełnomocnik rosyjski miał polecenie objąśnić 
bliżej cel swej misyi. Objawił on też formalnie za- 
miar rządu cesarskiego, który żądał odstąpienia 
Bessarabii. 

Dobro i bezpieczeństwo państwa nakładały na 
księcia Karola obowiązek odrzucenia tej propozy-|mo, w Nowym Sączu dnia 18 b. m. Z udzielonego 
cyi; kraj, co niedawno temu jeszcze nazywał Się|nam obszernego programu zapisujemy, że pierwsze 
księstwem naddunajskiem, uie mógł oddawać najważ- | posiedzenie, poprzedzone uroczystem nabożeństwem, 
niejszej części rzeki, której dawną swą nazwę, roz- | odbędzie się o godzinie 10ej rano. Po południu dnia 
wój swego handlu i szczęśliwe swe położenie geo- tego będzie miał Dr K. Benoni rzecz o niektórych 
graficzne zawdzięczał, Ramunia ceni tę prowincyę, kwestyach organizacyi szkół średnich; o godz. 5ej 
z którą łączy sig lądem, a przez nią i z morzem, odbędzie się konferencya dyrektorów wyższych szkół 
ceni prowincyę tę tem bardziej, gdyż przekonała | żeńskich, utrzymywanych przez Towarzystwo pedago- 
się o korzyściach, utraciwszy ją po raz pierwszy |giczne. Wieczorem tegoż dnia nastąpi wycieczka do 
w r. 1812, i zyskawszy ją częściowo na powrót|miejskiego ogrodu strzeleckiego. Drugie posiedzenie 
w r. 1856. Ale nie tylko potrzeba „| uczucie Naro- |z obfitym w ważne kwestye porządkiem dziennym 
dowe są tu wskazówką postępowania dla Rumunii. odbędzie się nazajutrz 19go lipca o godzinie Bej ra- 
Wolna żegluga na Dunaju, która ściśle łączy Się |no, a po południu o godzinie 5ej nastąpi wycieczka 
2 dzisiejszemi granicami, przedstawia szczególniej- | do Nawojowej; trzecie posiedzenie przypada 20go lip- 
szy interes, któremu mocarstwa nadały charakter fcs, którego to dnia odbędzie się także wspólny obiad 
europejski w traktacie paryskim. Przedwstępny tra- pożegnalny. 
ktat z San Stefano nie liczy się z temi powodami] — Rossi, znakomity artysta głównie w rolach 
i Rumunia znalazła się przy końcu wojny, w któ- Shekspeara, przybędzie do Krakowa d. 10go b. m. i 
rej czynny i skuteczny brała udział, wobec trakta- | rozpocznie przedstawienia 11go b. m. 
tu, który został bez niej zawarty i nią o tyle się| —— Dowiadujemy się, że pomimo telegramów o za- 
zajmował, aby ją pokrzywdzić w najżywotniejszych |gliżnieniu ran cesarza Wilhelma, stan jego zdrowia 
interesach i najkardynalniejszych prawach. W tra-|z każdym dniem pogarsza się, siły go opuszczają i 
_ktacie tym pozwoliła sobie Rosya w ugodzie bez- | stopniowo znikają. Rzeczywiście niema prawie na- 
pośredniej z Turcyą przywłaszczyć prawo zamia-|dziei aby mógł żyć. 
ny Dobruczy na Besarabię rumuńską, zamiana] — W Karlsbadzie jak zwykle bawi hr. Arnim na 
którą rząd rumuński energicznie odrzucił. Równo- kuracyi. 
cześnie zastrzegła sobie Rosya w traktacie prawo] — Stary Sącz 4 lipca. 
do W penari wojsk przez resztę Rumunii, aby (H.) Fałszywemi' przedstawieniami, iż wozy poez: 
„mieć komunikacye z wojskiem swem w Bułga-|towe wcale „nie kursują, bądź, że miejsca w tako- 
Tyl. W ten sposób utraciłaby Rumunia po SZCZĘ- | rych już są zajęte, starają się żydowscy stręczyciele 
śliwie dokonanej kampanii część swego kraju i|na dworcu kolejowym w Starym Sączu gości jadących 
zostałaby ogołoconą z jednego brzegu rzeki, jaki|do Szczawnicy, odwieść od posługiwania się tym naj- 
posiada. i i dogodniejszym środkiem komunikacyjnym, a to w tym 

Omijając już to, że nie tak prędko zawitałby |celn, aby ich do hotelów żydowskich przyciągnąć, 
pokój, którego Rumunia koniecznie potrzebuje, by|gdzie żadnej wygody nie mają, i aby przy stręcze- 
odzyskać swe siły, kraj nasz byłby ciągle Zre-|nin farmanek z nszczerbkiem gości korzyści dla sie- 
sztą niepokojony przez przemarsz wojsk cudzo-|bie wyzyskać. Z powodu tych nieprawdziwych infor- 
ziemskich, co zmieniłoby się wrótce w rzeczywistą macyj, goście kąpielowi zmuszeni wynajmować nie- 
okupacyę. A x PAE dogodne farmanki, podczas gdy zaprowadzone przez 

W traktacie orzeczona jest wprawdzie niepodle-|rząd i dziennie dwa razy t. j. o godzinie 9ej rano 
głość Rumunii, ale ogołocona ze swych granic|; o 10ej wieczór kursujące wozy pocztowe prawie 
nad dolnym Dunajem i morzem, popadłaby w Za-|próżne do Szczawnicy odchodzą. Zwracam na tę o- 
leżność i nie byłaby rzeczywiście ani wolną, ani | koliczność uwagę osób jadących do Szezawnicy, przy- 
niepodległą. f > x , |pominając zarazem, że podobnie jak w ubiegłym roku 

Położenie jej, zamiast się polepszyć, stałoby się poczmistrz tutejszy p. Zóllner gościom pocztą jadącym 
appas od dawniejszego, gdyż następstwem oso- odstępuje swoich pokoi, gdzie wszelką wygodę zna- 

nej ugody pomiędzy Rosyą a Turcyą byłoby to. |ieść mogą, również, że na dworcu kolejowym w Sta- 
it Rumunia utraciłaby zbiorową opiekę i gwaran- rym Sączu przy nadejściu pociągów stoją powozy po- 
79 mocarstw. cztowe, które goście wynajmować mogą. 

sę kiedy nad traktatem z San Stefano obra-| — Udzielono nam następujący wyjątek z listu 
duje Europa, ośmielają się niżej podpisani pełno- prywatnego pisanego z Porto Alegre w Brazylii: 
mocnikom mocarstw następujące przedłożyć punkta, | Stosunki kolonizacyjne są tu bardzo trudne i nie- 
których przyjęcie, odpowiadając potrzebom i upra- 


A € A y dogodne dla świeżo przybyłego kolonisty. Rządy eu- 
wnionym życzeniom kraju, byłoby równocześnie po-|ropejskie mają wielką słuszność odradzając wycho- 
twierdzeniem jego praw i rękojmią dla Europy, jak 


en | dżtwo do Brazylii, szkoda tylko, że niewyjaśnia 
prawa i interesa te przyznał traktat paryski. dla czego. Najważniejszą A keys pa 
1) Żadna część teraźniejszego terytoryum nie po- | niedogodnością że trzecie już żniwo chybia: jedno 
winna być oderwaną od Rumunii. J posucha wypaliła, dwa drugie słoty zniszczyly. Rząd 
2) Wojskom rosyjskim nie może przysługiwać | daje żywność koloniście przez pół roku, po upływie 
„soy * prami przez żadną część ziemi ru-|tego czasu sam musi się żywić. Świeży kolónista wy- 


ć karczowaws rzez pół roku kawał lasu i zasadzi- 

3) Na mocy swych stuletnich a słusznych żądań, | wszy w Ak lub ziemniaki spodziewał się zbioru, 
powinno księstwo przyjść w posiadanie wysp dunaj-|a tu nie zebrał tego co wysadził; musiał więc kupo- 
skich, ujść Dunaju, wliczając w to wyspy Wężowe. | wać żywność, wydając ostatni grosz, lub sprzedając 
4) W stosunku do swych sił wojskowych, które|ze siebie, aby doczekać nowych żniw; tymezasem trzy 
Rumunia stawiła do wojny, powinna otrzymać wy- [razy raz po raz zawód. Większa część kolonistów 0- 
= aerei St koszta wojenne i to w najodpowie:- | puszczała rolę, szukając zarobku po miasteczkach, 

4 dzie zeszli i ; wi i 
5) Mapoiaat asini pos TEA Wi eat. g eszli na dziadów; wielu na koloniach z głodu 


0 nn pomarło, a tylko mała część zdołała się przy życiu i 
erd JA i terytoryaum jej ogłoszone za Í roli utrzymać. Żniwo, które się w marcu rozpoczęło, 


f . : troch . . : : 
Żą dania te Ski bodi awa Gi więcej ę obiecywało niż poprzednie, lecz niezdoła 


8 ch l wynagrodzić klęsk, jakie poprzednie zrządziły. Dru 
szności. Kongres, spełniając je, zasłużyłby sobie na niedogodnością. dia kolonisty-rolnika jest je waży: 
wdzięczność Rumunii i zapewnił jej stanowisko pań- | stkie rządowe kolonie, których jest 5 lub 6, mają 
stwa, które będzie zdolnem spełnić zadanie porządku, | najgorsze pozycye i najgorsze grunta, gdyż te co by- 
cywilizacyi i postępu. Odrębne interesa ludu rumuń- ły lepsze, dawno już prywatni zabrali, a nawet sam 
skiego pozostają w najzupełniejszej także zgodzie rząd za bezcen zmarnował, sprzedając hurtem po do- 
z ogólnemi prawami Europy. ; larze za kolonię, a teraz prywatni sprzedają je no- 

W skutek położenia geograficznego interes Ru- wym przybyszom po 800, 1000, a nawet 2000 do- 
a Baro NA AUO Europy i rękojmią |larów. Trzecią niedogodnością jest brak dróg, a na- 
ie. dew kolei ż i- 

A ponieważ przejętą jest Rumunia przekonaniem, oa a a za 


> > Wd l i cze przewoziły: cała bowiem prowincya jest jednem 

ze czuje, na jakieby wystawiona była niebez- f ogromnem pastwiskiem, na którem się mieści kilka- 

pei ia mai ji ke mać, zak si dziesiąt oaz zamieszkałych, zwanych miasteczkami i 
rzeki 1 odcięto od mo- | koloniami. i j 

rza, z powodów tych usiłuje rząd Aaaah fiaa oloniami. Cała sprzedaż produktów rolniczych jest 


i j l J.|w rękach bardzo małej liczby kupców, którzy zma- 
n. ra E iis terytoryum i ośmiela się wyrazić wiając się, stanowią ceny jakie rolnik zmuszony jest 
nadzieję, iż kongres berliński, który ma stanąć przyjąć, Kupcy, zwani tu wendy, niepłacą gotówką, 


w miejsce paryskiego, bliżej określi na korzyść jej 
rękojmi praw jako państwa, którą to gwarancyę 
w zasadzie zapewniła sama Europa w traktacie 
z r. 1856. 
Pełnomocnicy ramuńscy : 
J. C. Bratiano prezes rady ministrów. 
M. Cogolniceano minister spraw za- 
granicznych. 


EO OZ ZZ ZZ ŻZZZĘZŻDZZZZZZZA ZZ 


Kronika miejscowa | zagraniezra 
REraków 6 lipca. 


Dnia 4go lipca br. we czwartek, o godzinie 6ej 
wieczorem odbyło się w Akademii Umiejętności po- 
siedzenie komisyi językowej pod przewodnictwem Dra 
Mecherzyńskiego. Jeden z członków zdał spra- 
wę z obecnego stanu prac przygotowawczych do sło- 
wnika staropolskiego, podjętych przez spółpracowni- 
ków pozakrajowych, złożyli materyały: 1) Prof. Czu- 
bek: z Jch zabytków wyd. prof. Szujskiego 
w t. I Sprawozdań. 2) Prof. Świderski: z Tar- 
czy duchownej zr. 1531; nadto sekretarz przedsta- 
wił dokończenie materyałów z ksiąg ziemskich Or- 
łowskich i Brzezińskich, zebranych przez słuchaczów 
filologii słowiańskiej. List prof. Kosińskiego z Wa- 
dowie odstąpiono komisyi antropologicznej. 

— We wtorek d. 9 b. m. o godz. 5 popołudniu 
odbędzie się posiedzenie pełnej Rady miejskiej. Na 
porządku dziennym są sprawy niezałatwione na o- 
statniem posiedzeniu. } 

— Jutro kończy się w tutejszym Towarzystwie strze 
leckiem strzelanie do kurka o godność królewską. No- 
wy król oprowadzony będzie z muzyką po ogrodzie; 
wieczorem odbędzie się na jego cześć uczta. 

— Namiestnikowa hr. Alfredowa Potocka prze- 
jechała wczoraj wieczór przez Kraków pośpiesznym 
pociągiem wracając z Karlsbadu do Łaneuta, 

— Bawił w naszem mieście hr. Herberstein, przy- 
szły ochmistrz arcyksięcia Fryderyka, który jak wia- 
domo, zimować będzie wraz z żoną w Krakowie. Hr. 
Herberstein zajmował się urządzeniem mieszkania dla 
dostojnego gościa Krakowa. Wynajętym został dla 
Arcyksięcia pałac księżnej Ogińskiej (dawniej hr. Po- 
tulickiego) a oprócz tego donajęto dwadzieścia pokoi 
w pobliskim domu. Młoda para Arcyksiążęca ma pro- 
wadzić dom otwarty i wystawny. Arcyksiążę Fryde- 
ryk jest spadkobiercą arcyksięcia Albrechta, a zatem 
będzie kiedyś wielkim właścicielem w Galicyi. Arcy- 
książę ma przybyć do Krakowa w jesieni, poprzedzi 
go hr. Herberstein dla zarządzenia ostatecznych dy- 
spozycyj. 

— Zjazd pedagogiczny odbędzie się, jak wiado- 


lecz zaprowadzili trókę, to jest zamianę towaru za 
towar, kolonista zmuszony jest przeto brać kawę, cu- 
kier, herbatę, ubiory i t. d. Jest jeszcze wiele in- 
nych niedogodności, jak wylewy, dziki, które ryją 


jest współeuropejczyk nieco dawniej przybyły. Wyo- 


ujrzawszy Prusaka raduje się że znalazł la 
który mu dobrze poradzi, wskaże, wytłomaczy. Prosi 
go -na poczęstne, a ten go wiedzie do swoich kre- 
wnych, którzy wszystko trzy razy drożej policzą, 
niżby gdzieindziej zapłacił, słowem starają się go ze 
wszystkiego ogołocić i zostawić na bruku, aby marł 
z głodu. Można zapewne i tu żyć dobrze, a nawet 
bardzo dobrze i dojść z czasem do znacznego ma- 
jątku, lecz trzeba tu w takim razie na zawsze po- 
zostać. Gospodarka na kolonii nie jest rzeczą tru- 
dną. Karczuje się las częściowo, a ze ściętego drze- 
wa stawia się albo dom, albo tymczasowy szałas dla 
uchronienia się od deszczu i wiatru. Część wykar- 
czowaną przy domu (najgorszego gruntu) oddziela się 
płotem na pastwisko, resztę zaś pola zostawia się 
pod uprawę. Na pastwisku, lub gdziekolwiek w po- 
bliżu domu na pochyłości wzgórza, odkopuje się 1 
łokieć ziemi, a woda spływająca służy dla człowie- 
ka i bydła. Las brazylijski nie jest podobny do lasu 
europejskiego, jest to gąszcz drzew liściastych, palm, 
lianów, krzewów, a wszystko najeżone kolcami, na- 
wet liście traw. Wycina się to wszystko, i odkłada 
co zdatne do budowy lub na płoty, resztę wyschłą 
pali się. Następnie oczyszcza się grabiami pole, na 
którem tylko pozostają pniaki niespalone z grubych 
drzew, które w parę lat gniją. W ten sposób grunt 
dostatecznie jest przygotowany do zasiewu, który 
się odbywa w ten sposób, że w dołki porobione we- 
dług sznura lub oka zaciosanym kijem, kładzie się 
nasienie tytoniu, kukurudzy , czarnej fasoli, sorgo 
czyli prosa afrykańskiego, które jest grubsze i buj- 
niejsze od naszego, korzeń manioku bardzo pożywny 
dla ludzi i trzody, amendocin czyli orzechy ziemne, 
trochę jarzyn, a koło domu sadzi się cytryny, poma- 
rańcze, brzoskwinie, dla cienia i przyjemności. Kolo- 
nista dostaje prócz kosztów przewozu z Europy i po- 
dróży na miejsce do kolonii, oraz żywności przez 
pół roku w produktach, siekierę, lopatę, nóż faszy- 
nowy, 20 milrets, (milreis ma wartość 1 talara 


czyli kolonię 100 brasów (brasa ma 4.84 metrów) 
frontu i 100 brasów głębokości w jednym kawałku, 
za co płaci się od 200 do 800 milreis; gdy zaś 
wybuduje się dom, rząd udziela nań pożyczki 105 
milreis. Jest tu dużo takich przedsiębiorców, którzy 
za te 105 milreis budują domy drewniane kolonistom, 
najczęściej jednak koloniści sami stawiają sobie po 
kilku latach dworki murowane, które kosztują do 100 
mtlrets. Koloniści 84 to przeważnie Prusacy, troch 
Włochów, mniej jeszcze Franeuzów i kilku Polaków. 
Są tu nadto Niemcy z południowej Rosyi, lecz ci nie 


jąc niezmiernie chlubną wzmiankę o działalności lite- 
rackiej wielee zasłużonego w piśmiennictwie pobra- 
tymczego (sic) Rosyi narodu polskiego powieściopisa- 
rza, poety, historyka, archeologa i estetyka J. I. 
Kraszewskiego,“ tndzież, że w roku przyszłym będzie 
obchodzonym 50 letni jubileusz jego autorskiej dzia- 
łalności, „w którym, oprócz Polaków mają przyjąć 
udział Czechy, Rusini, Morawianie i inne ludy sło- 
wiańskie,* donosi, że w Petersburgu też zostało u- 
tworzonem kółko wielbicieli talentu i zasług Nestora 
literatury polskiej, złożone z wybitniejszych literatów 
rosyjskich, które powzięło zamiar przyłączenia się do 
wielkiej owacyi na cześć Kraszewskiego. Kółko to 
odbywa właśnie narady nad tem, w jaki sposób ma 


CZAB z Niedzieli 1 Lipoa 1878, 


ziemię, ale największym nieprzyjacielem kolonisty 


brazić sobie trudno jak niesumiennymi są np. Niem- 
cy względem swych plemienników. Nowy kolonista 
mna, 


18/, sr. gr.) w gotówce na różne potrzeby, grunt 


chcą przyjmować gruntów, jakie rząd daje, szukając 


podobnych, jakie mieli w Rosyi, a nie znalazłszy ich 
w całej Brazylii, żyją w miastach z żebraniny i po- 
sługi, Od roku handel towarami z Europą prawie 
całkiem ustał. Zbogaceni hurtownicy przenoszą się 
do Europy, bankructwa i dobrowolne licytacye zda- 
rzają się codzień. Towarów jedwabnych, wełnianych, 
bawełnianych, biżuteryj i pysznych wyrobów jubiler- 
skich francuskich dostanie w Porto Alegre wskutek 
bankructwa i przemytnictwa taniej, niź w Europie. 


— Studyum polityczne o Kolomanie Tiszy, które 


właśnie ogłoszone zostało i przeciw temuż gwałtownie 
występuje, a którego autor „Kakai Aranyos II“ za- 
czepia węgierskiego prezesa ministrów, wielkie w ko- 
łach politycznych robi wrażenie. M. P. J, powtarza 
zowej broszury następujący ustęp dotyczący rodziny 
Tiszów : „Rodzina ta należała w końcu zeszłego wieku 
do drobnej szlachty, Owezesny przedstawiciel rodziny 
prowadził proces, od którego zależała materyalna przy- 
szłość Tiszów. Proces ciągnął się przez wiele lat i 
byłby się może dziś jeszcze nie skończył, gdyby ów- 
czesny Tisza nie był się chwycił rozsądnej taktyki i nie 
przeprowadził jej w Peszcie z podziwu godną wy- 
trwałością. Przybył on do Pesztu i siadał codziennie 
na kamiennej ławce przy bramie gmachu kuryal- 
nego naprzeciwko kościoła Franciszkańskiego. Siedząc 
tam od rana do wieczora, kłaniał się ilekroć, który 
z sędziów przechodził i mówił: „Jestem ów nieszczę- 
śliwy Tisza, którego proces od lat 20 leży w kuryi; 
jestem ojcem sześciorga 
nam zginąć*, Zrazu zajmowała sędziów owa orygi- 
nalna figura, lecz później zimny dreszcz ich przecho- 
dził ilekroć spotykali narzekającego ciągle natręta. 
Po kilku miesiącach tak to rozdrażniło nerwy sędziów, 
że za wspólną uchwałą wyszukali akta procesu Ti- 
szy i zanim jeszcze mógł Się dowiedzieć, że sprawa 
została wytoczoną, wydano wyrok przysądzający Ti- 
szy dobra będące w sporze, i tym sposobem rodzina 
ta weszła w posiadanie majątku Geszt, który stał się 
kamieniem węgielnym wielkiej obecnie jej fortuny. 


dzieci, na Boga nie dajcie 


— Dziennik rosyjski Nowoję Wremia, umięszcza- 


okazać jubilatowi cześć Swoją i szacunek. 


Wiadosmośet policyjne; Straż policyjna 
przytrzymała: Agatę Bilańską za kradzież balii, Jana 
Bartyczka za sprzedawanie dwóch ciężarków mosięż- 
nych do ważenia, które miał znależć; Józefa Biliń- 
skiego za kradzież kosza Z morelami; Wita Olesiaka 
za kradzież zarzutki; Annę Jochaczek za pobicie i 
zranienie innej kobiety; Jana Szulitę z Zawoja, któ- 
ry udając owcarza leczyć chorych umiejącego, wyłu- 
dził tutaj złr. 7 na lekarstwa, za które kupił skrzyp- 
ce, a zarazem wypożyczywszy od chorych pozytewkę 
i parę butów, z przedmiotami temi wynosił się za 
miasto; Jana Cygana za sprzedawanie pasa rzemien- 
nego, oderzniętego od maszyny do mielenia kości w 
Dębiu; za pijaństwo pięć osób. 

W miesiącu czerweu organa dyrekcyi policyi kra 
kowskiej aresztowały osób 793. Z tych oddano 83- 
dom cywilno- karnym 346, a mianowicie: za wyda- 
wanie podrobionej monety papierowej 2, za dziecio 
bójstwo 2, za kradzież 125, za sprzeniewierzenie 3, 
za osznstwo 3, za pobicie, skaleczenie i inne uszko- 
dzenia ciała 3, za obrazę straży 15, za powrót z wy- 
dalenia 9, za spieszną jazdę 3, za pozostawienie ko- 
ni bez dozorn 4, za złośliwe uszkodzenie cudzej wła- 


ności 1, za przybranie fałszywego nazwiska 1, za 
włóczęgostwo i żebranie nałogowe 71, za pijaństwo 
98, za zgorszenie publiczne 6. Oddano magistratowi 


miasta Krakowa za żebranie, brak zatrudnienia, brak 
miejsca przytułku, niemoralae życie, zbiegnięcie z ter- 
minu itd. 210. W szpitalu umieszczono osób 23. Uka- 
rano zaś policyjnie za włóczęgostwo, awantury i t. d. 


Bób, a mianowicie: za przeniewierzenie w służbie 46, 
za przekroczenie przepisów doróżkarskich 15, za 0- 
twareie szynków w godzinach niedozwolonych 7, za 
dręczenie zwierząt 3, za tamowanie wolnego przej- 
ścia na chodniku 2. 


lipea. Krotochwila w 2ch aktach, Michała Bałuckie- 
go: Teatr Amatorski. — Zakończy: Wodewil w 1 
akcie ze śpiewami, oryginalnie napisany przez Jana 
z Pleszowie: Piosnka Wujaszka. — Początek o go- 
dz. wpół do 8ej. 


z francuskiego, tlumaczył Arkadyusz Kleczewski: Ka- 
pelusz słomkowy. — Początek o godz. wpół do Bej. 


sztuk pięknych otwartą codziennie od godz. 1lej do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów; 
w dnie powszednie 30 centów. 


termometr od 12:0 doszedł do 19:0 C. — Barometr 
napowrót opada; o 6ej rano dnia 6go lipca stan jego 
był 735'8 milim., termometru 14:0 C. — Wiatr za- 
chodni chłodny. 


czas jawnemi, rezultat ich co do Austryi tak okre- 
ślić można, że państwo to skutkiem poprzedniego 
układu między Anglią a Rosyą i skutkiem przy- 
chylności Niemiec dla Rosyi zmuszonem zostało do 


państewek słowiańskich temu się nie sprzeciwił, 
w dosyć wyczerpujący spcsób wszystkie interesa 
handlowe. 


kierunku uważać można 

wykończenia kolei żelaznyc 
stantynopolski i soluński, tudzież koleje rumuńskie 
z siecią kolei austryackich. Austrya zajmując Bo- 
śnię i Hercegowinę i usuwając zachodnie granice 


ę|dzały, wzięła wybudowanie kolei soluńskiej, aż do 
ta dochodziła dotychczas od portu soluńskiego aż 


ski stał się najważciejszym portem nad morzem 


jej terytoryum się znajduje, świeżo utworzone księ- 


stadt Predeal przytyka już do samej granicy ru- 


goda rządu ramt ńskiego z towarzystwem angielskiem, 


214. Nadto pociągnięto do odpowiedzialności 73 o- 


TEATR LETNI. — W sobotę dnia 6go 


W niedzielę dnia 8go lipca: Komedya w 5 aktach 


— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjacio 


— Dnia 5go lipca: pochmurno, późną nocą deszcz; 


— W niedzielę dnia 7go lipca: Św. Jana. z Du- 


kli — W poniedziałek dnia 8go lipca: Św. Elżbiety | 
królowej wdowy. 


| hanget 


teapodarsiwo, przemysł 


Rezultaty handlowo-przemysłowe kongresu. 
O ile postanowienia kongresu stały się dotych- 


poświęcenia znacznej części swych politycznych in- 
teresów, wyzyskało natomiast, o ile opór drobnych 


Za główny rezultat zabiegów hr. Andrascego w tym 
Atea względem 
» łączących port kon- 


Serbii, a wschodme Czarnogóry, o ile komunika- 
cyom między Austryg a portem soluńskim zawa- 


granic Krvacyi austryackiej w własne ręce. Kolej 


do Mitrowicy, niedaleko Nowego Bizaru, zostanie 
więc teraz przeprowadzoną dalej przez Bośnię i 
złączy się z siecią kolei austryacko-kroackich, któ 
rych punkt środkowy znajdaje się z Zagrzebiu. Od 
czasu wybudowania kanału Suezkiego port soluń- 


egejskiem i zbywało mu dotychczas jedynie na od- 
powiednich komunikacyach lądowych, ażeby stanąć 
w rzędzie najważniejszych portów morza Śródziem- 
nego. Drugą wielką linią kolejową, której dopro- 
wadzenia do skutku Austrya dotąd nie mogła uzy- 
skać, jest linia przeprowadzona dotychczas z Kon- 
stantynopola. do Filipopola, a ztąd tylko do wąwozu 
Wrót Trojana. Linia ta przeprowadzoną będzie przez 
Zofię, Pirot, Niż i przez dolinę Morawy serbskiej 
aż do tego punktu nad Danajem, do którego do- 
chodzi kolej państwowa węgierska. Nad ważnością 
połączenia sieci kolei austrjackich z Konstantyno- 
polem nie potrzebujemy się rozwodzić. Budowa zaś 
tej kolei została na kongresie zapewnioną. Turcya 
dokończy tej małej części, która na pozostawionem 


stwo bułgarskie zobowiązanem zostało do przepro- 
wadzenia j:j przez obwód Zıfii aż do Pirotu, gdzie 
się teraz zaczynać będzie granica serbska, a Serbia 
osobnym układem zobowiązała się względem An. 
stryj do przeprowadzenia jej przez swe terytorum 
aż do Danaju. 

Co się tyczy połączenia kolei żelaznych rumuń- 
skich z węgierskiemi, to sieć węgierska linią Kron- 


muńskiej przy wąwozie Czerwonej Wieży, Rumunia 
zobowiązała się już od dawna do wybudowania liwi 
Plojeszti- Preće»l na złączenie sieci swych kolei z sie- 
dmiogrodzkiemi. Już przed wojną stanęła była u- 


które jednak teraz zrzuca się z kontraktu swego, 
ponieważ wojna rządowi rumuńskiemu nie dozwoli- 
ła dopełnić warunków, do jakich sie był zobowią- 
zał; połączenie zaś Wierciorowej z Orsową na prze- 
strzeni nie wynoszącej więcej jak trzy mile, stał 
dotychczas pas neutralny nad Dunsjem na przeszko 
dzie, który teraz razem z wyspą Ada Kaleh Austryi 


oddanym został. Rumunia chciała więc skorzystać | gron 


z tego, ażeby zaniechać na czas jakiś wybudowania 
kosztownej linii Płojeszti- Predeal, a wybudować na- 
tomiast linię Wierciorowa-Orsowa, której większa 
część przypada teraz na t:rytoryum austryackie. 
Austrya jedoak, przewidując, że w takim razie wy- 
budowanie linii Plojeszti-Predeal odłożonemby zo- 
stało ad calendas graecas oparła się temu, oświad- 
czając, że prędzej linia Orsowa- Wierciorowa nie bę- 
dzie zaczętą, dopóki linia Płojeszti - Predeal skcń- 
czoną nie zostanie. Skutkiem tego zawarł rząd ru- 
muński ugodę z Towarzystwem fcancuskiem Guil- 
lous & Comp, które się kolej tę do kcńca roku 
1879 ukończyć zcbowiązało. Zaraz potem nastąpi 
wybudowanie linii Wierciorowa-Orsowa. 

W ten sposób Austrya zyska od razu wszystkie 
komunikacye kolejowe, które ją z najważniejszemi 
punktami Wschodu i z Rumunią, a przez nią i 
z naddunajską Bułgaryą połączą. : 

Co do komunikacyi Dunajem, to dla Austryi, 
w wobec połączenia kolejowego, jakie teraz z ca- 
łym Wschodem posiadać będzie, ważniejszem jest 
zapewnienie stałej żeglugi na Dunaju aż do głó- 
wnych punktów handlowych rumuńskich i bułgar- 
skich niż do samego ujścia, przez które raczej prze- 
chodzą konkurencyjne zabiegi kupieckie Anglii i in- 
nych mocarstw. Najważniejszem jest więc dla niej 
usunięcie zawad żeglążny: h przy Wrotach Żelsznych. 
To też kongres opiekę nad njściami Dunajowemi od 
dał komisy! międzynarodowej, a uregulowanie łoża 
Danajowego w okolicy żelaznych wrot samej Anstryj, 
której w tej mierze posiadanie leżącej tuż obok 
tych zawad wyspy Ada Kaleh stanie się teraz bar 
dzo pożytecznem. 

Zamierzony związek handlowo-celny ze Serbią i 
z Czarnogórą nie przyszedł dotąd do skutku. Ser- 
bia przyjęła go w zasadzie, oświadczając jednakże, 
że do zawarcia go i zdecydowania się do szczegó- 
łowych warunków potrzebuje jeszcze pewnego cza- 


gła zawierać związków 
towarów uwzględniać, 


traktatów, jakie dotąd między 
pejskiemi a Turcyą istniały. 


> targowisku przy zu- 
pełnym niemal zastoju notujemy bez zmiany 32*75 złr, 
Peszt, 3go lipca: 32:25 — 3250 sir. — Wro- 
cław, 3-go lipca: na lipiec 5090 mark. 
na październik: listopad 50 90 mark. żąd. — Szeze- 
cin, 3go lipca w miejscu 50'90 mrk., na lipiec-sierp. 
50'30 mrk,, na sierp.- wrześ. 50'70 mrk, — Ber- 
lin, 3go lipca w miejscu 52'40 mrk., na lipiec-sier- 
pień 5140 mrk., na sierpień - wrzesień 52-10 mark., 
na wrzesień-październik 51:30 mrk. — Paryż, 3go 
lipca na ten miesiąc 58'/5 frk., na sierpień 58-50 
frk., na wrześ.-pażdź. —'— frk. — Tendencya o- 
gólna chwiejna. 


ceny stalsze, o b cent. wyżej. Żyto, owies .i kukuru- 
dza mdło. 


wies na 200 funt. po 13:40 mrk.; 
kilo netto po —*— mrk.; olej po 6550 mrk. — 
Spirytus po 50'90 mrk.; kukurudzę po 33:70 mrk.* 


A. Kalinka z Kiele, J. Sokołowski z Bordeaux, 
Krasicki z Galicyi, M. Jakobi z Kongresówki, J. Bal- 
czarek z Rosyi, L. Sulnicki z Kongresówki, J. Janu- 
szewicz z Będeina, L. Schomet, J. Liebman z Wie- 
dnia, J. Komornicki z Kongresówki. s 


ł 


su na stosowne ankiety. Czy z Czarnogórą w tej 
mierze już stanowczą umowę zawarto o tem do- 
tychczasowe doniesienia z kongresu nie 
nają. W traktowaniu tem 
Austrya trudne ma stanowisko i potrzeba polityki 
bardzo oględnej 
stewek, które dotąd w tych układach upatrują za- 
miary przyszłej aneksyi. 


ju nie wspomi- 
z Serbią i Czarnogórą 
żeby nie zrazić sobie tych pań” 


Zapobiegł też kongres, 
mocarstwami euro- 


Wiedeń 4 lipca. 
Na dzisiejszy targ dowieziono cieląt 2937, zabi- 


tych wieprzów 92, jagniąt 126, żywych owiec 6029, 
żywej nierogacizny 904 sżtuk. 


Cielęta żywe płacono od 36, 45 do 55 złr.; zabi- 


te wieprze od złr. 48 do 54 złr.; jagnięta za parę 
płacono od 5 do 12 złr.; żywe owce od złr. 35, 
45 do 48 złr., rosyjskie 48 złr. za 100 kilo mięsa; 
żywą nierogaciznę galicyjską od 30 do 38 złr.; wę- 
gierską od 40 do 45 złr. za 100 kilo żywej wagi. 


Wilhólm Amirowi 
Caffé Stirbök. 


Wiedeń 4 lipca. gis 


A Okowita — Na naszem su- 


Nafta — Wiedeń, 4go lipca, Z dworca sa 


60 kilo z cłem 9:70 zł. — Tryest, 3go lipca 
za 100 kilo bez cła 15:— zir. — Bróma, 3go 
lipca za 50 kilo 10:60 mark. — Hamburg, 3go 
lipca w miejscu 1050 mark., na lipiec 10:50 

na sierpień - grudzień 11-— mrk, — Antwerpia, 
3go lipca za 100 kilo 25%, frank, — Nowy Jork, 
3go lipca 11— ct. pap, — w Filadelfii 10%, et. 
pap. (za galonę = 2, kilo, czyli 
dencya ogólna bez zmiany, 


3 litra). — en: 


Peszt 3 lipca. (Targ zbożowy). =: > 4. 
Dowóz pszenicy: niewielki, Obrót około 6000 m, 


Płacono zą pszenicę na 74 kilogram. od 9775 “do 


9:85 złr.; na 79 kilogram. od 1110 do 11:15 sir; 
tyto na 70 — 72 kilogram, od 6'85 dò 7— ałr; 
owies na 36 — 40 kilogram. od złr. 5:90 do: 6'265 
kukurudzę na 74 kilogram.-od 6'35 do 6°40; proso 
od 0.— do 0—; olej od 40— do 41— złr.; 
rytus od 3225 — 3260 zir, ©0000 0 Ti 


Wrocław 3 lipca. 


Przyjechali do Krakowa od d, 5 do 6 lipca. t 
HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM. W. Pi- 


tiecka z Baszkowa, W. Kwietniewski z Warszawy, 
H. Singer z Rzeszowa, F. Weis: » Wiednia, J- Bour- 
don ze Lwowa, A. Bocehm z Rzeszowa, „J; Dekowski 
z Prus, F. Przylibut z Jarosławia, -Ą. Marek z 

ślenie, F. Hackbeil z Zakliczyna, M. 'Weinhara ze 
Lwowa, Teod. Kochlöffel z Ciężkowie, L: Rappapott 
z Wiednia, i i pęt i p 


HOTEL pod RÓŻĄ. : W. Charzewski -s. Tarnowa, 


Jan 


„(1606 1-3). 
Dr ADAM SWIRSKII 


NADESŁANE. ` 


lekarz zdrojowy w Iwoniczu, ordynuje tamże przez 


ciąg całego sezonu, . .. 
woz AA 
(NADESŁANE). WY 


-o 


_ W dniu wožorajszym w starym -z modrzewia : 

ciosanym kościołku Górki Kościelnickiej jarai A 
o sąsiadów i włościan około trumny Józefa Za- 
palskiego dziedzica, jakby dawniej mówiono, dóbr 
Rodzina , słudzy zanośili 


€ posługę, 
z nim w stosunkach, bo od lat wielu cofaął się od 
świata i ludzi. Wieędziało tylko, że był człowiek za- 
sług, a drażliwy. Tak było istotnie, ale że był czło- 
wiek zasług i zacności, więc warto o nim wspomnieć. 
Uczeń gimnazyum i student Uniwersytetu krakowskie- 
go, po skończonych naukach, wszedł ówczesnym mło- 
dzieży zwyczajem zaraz do urzędowej służby, i jak 
całe pokolenie wyrzucony z niej został przez wypadki 
r. 1831. Rzecz prosta, służył wojskowo, upadek po- 
wstania zastał go oficerem. Zaczął więc jak wszyscy 
niema! orać tę ziemię, której nie mógł. wyswobodzić. 
Orał dobrze, Zapalski człowiek obowiązku gospoda- 
rował lepiej niż ktokolwiek podówczas. Pierwszy 
w okolicy zaprowadził nowsze a trafne metody, wzo- 
rową owczarnię i oborę, był przykładem dla okolicy, 
a kilkakrotnie komisye gospodarskie sprawdzały zna- 
komite rezultaty jakie otrzymywał nietylko zastósowa- 
niem nauki, ale żelazną konsekwencyą i karnością, 
która tem zasłużeńsza im rzadsza i trudniejsza I cze- 
mu taki człowiek istotnie pełen obywatelskiego ducha 
cofnął się z życia publicznego, skończył w osamotnie- 
niu? Na nieszczęście swoje nosił w serca ideał oby- 
watelskiej cnoty, któremu nikt w opinii jego dziś nie 
odpowiadał: istotnie prawy, nikt mu dość prawym nie 
był; ztąd częste sąsiedzkie nieporozumienia, ktore ro- 
sły w miarę jak wielkie domowe nieszczęścia drażli- 
wość jego powiększały, a które nie przeszkadzały, aby 
Zapalski w razie potrzeby; lub wypadku, nie stanął 
pierwszy do posługi. Człowieka takiego hartu duszy, 
takiej zasługi, otaczał ogólny szacunek, a dowód one- 
go odebrał kiedy starzy i młodzi z żalem i uszanowa- 
niem otoczyli Jego trumnę. 
3k 


może 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Dopeso islegrafcsna. 

Berlin 4 lipca. Między pełnomocnikami kon- 
gresowymi podzielone są zdania co do Batum. Z je- 
dnój strony uważają za prawdopodobną opozycyę 
Anglii przeciw zajęciu Batum przez Rosyę, z dru- 
gićj strony podnoszą, że przez umowę zawartą 
między angielskim ministrem spraw zagranicznych 
a ambasadorem rosyjskim Anglia jest skrępowaną, 
ponieważ ustępstwa zrobione ze strony rosyjskićj 
są zawisłe od spełnienia innych dalszych ustępstw. 
Przyjdzie w tój sprawie do poprzednich narad, aby 
dojść do porozumienia względem sposobu. Kwe- 
stya Batum, jak się spodziewają, nie zniszczy Ca- 
łego dzieła kongresu. Chcąc otenić rozmaite wie- 
ści o stanowisku pełnomocników rosyjskich wzglę- 
dem poszczególnych kwestyj, należy stwierdzić, że 
pełnomocnicy rosyjscy, jakkolwiek wykonywają wspól- 
ne pełnomocnictwo, przecież w kwestyach wątpliwych 
zasięgają od cara instrukcyi, jak to się stało w spra- 
wie bułgarskićj. 

Berlin 4 lipca. Wiadomość niektórych dzienni- 
ków, jakoby Mehmed Ali basza żądał odwołania 
swego z kongresu, jest zmyśloną. Dzisiejsze posie- 
dzenie kongresu skończyło się o godz. 5éj. 

„Hawana 3 lipca. Dekret królewski nadaje Ku- 
bie te same ustawy, co do administracyi gminnej 
i prowincyonalnej, jakie obowiązują w Hiszpanii. 

Londyn 4 lipca. (Izba niższa.) Monck zwraca 
uwagę Izby na stosunki na Krecie i przemawia 
za jej anneksyą do Grecyi. Campbell sądzi, że 
anneksya jest niemożliwą, powinna być tylko 
autonomia Krety lepiej określoną. Bourke mówi, 
że chwila nie jest odpowiednią dla rozpraw; rząd 
nie zapomina o Krecie, ale wszyscy mężowie stanu, 
nawet Palmerston, uznawali trudności anneksyi 
Krety, pomimo przewagi Chrześcian. Kongres zaj- 
muje się sprawą Krety, a mówca sądzi, że sprawa 
grecka dziś ie przedłożoną i prawdopodobnie 
spokrewniona z nią kwestya kreteńska, nie może 
jednak powiedzieć o tem, co będzie prawdopodo- 
bnie rezultatem narad. Lefevre ubolewa nad zapa- 
trywaniem Bourkego, spodziewa się jednak, że po- 
glądy Salisburego będą inne, w razie bowiem prze- 
ciwnym ci, co myślą inaczej, będą musieli okazać 
po kongresie swoje niezadowolenie. Lefevre za- 
przecza temu, żeby żaden z nowoczesnych mężów 
stanu nie zgodził się na wcielenie Krety do Grecyi. 
Przedmiot obrad został wyczerpnięty. 
-Washington 3 lipca. W kołach wojskowych 
obawiają się, żeby teraźniejsza wojna indyjska nie 
objęła wszystkich szczepów Indyan. 


Do tej chwili nie odebraliśmy jeszcze tekstu Ev- 
posć polskiego o którem doniósł wczorajszy tele- 
gram znajdujący się dziś także w innych dziennikach 
polskich poznańskich i lwowskich. Jak tylko Eeposć 
odbierzemy, umieścimy je niewątpliwie. To tylko 
zauważymy, że zbiegiem okoliczności, polskie Ææ- 

oddane zostało członkom kongresu rano dnia 
, W którym po południu zastanawiali się i roz- 
prawiali o narodowych prawach Greków i brali po- 
stanowienia co do autonomij i reform mających 

6 zaprowadzonemi w greckich prowincyach Turcyi. 
- Znajdujemy w N. fr. Presse podług Allgemeine 
Ztg „Memoryał wystosowany do członków kongresu 


w Berlinie* datowany z Villa Bromberg pod Zu- 


rychem, czerwiec 1878 r. i podpisany: hrabia Wła- 
dysław Plater. W tej formie każdy Polak, każdy 
«człowiek mógł i miał prawo odezwać się. Jeżeli jest 
ona dokładnie podana przez N. fr. Presse, widzimy 
z przyjemnością, że hr. Plater nie przywłaszcza so- 

tym razem żadnego mandatu, że nic zgoła nie 
4 reprezentować, Że nie przemawia w imieniu 
narodu i t. d., lecz po prostu daje wyraz uczuciom 
uczciwego człowieka i przywiązanego do j 
narodu obywatela. Dla tego też memoryał 
yyztoswrany do kongresu, ale adresowany d 
ków kongresu. Szkoda tylko, że dawniej 
wane przez hr. Platera samozwańcze i 
stanowisko, rzuca fatalnie niekorzystny. ci 
de jego wystąpienie publiczne. Co do tr 
moryałun są w nim prawdy i piękne ustępy, aćz- 
kolwiek na wszystko co w nim się znajduje, pi- 
Bać się „nie możemy;! ton wydaje nam się na- 
puszysty i przesadzony. Czuć tu także zbytecznie 
emigranta z 1830 r., który przytacza ukazy 
z 1832 r. kiedy odtąd tyle innych wyszło i poło- 
żenie zupełnie jest odmiennem. Jednak jako wyraz 
osobistych uczuć i zapatrywań, owe prywatne pismo 
hr. Platera, do panów dyplomatów, bawiących w Ber- 
linie, zasługuje na uszanowanie, jak każdy uczciwy 
wyraz indywidualnego przekonania i zapatrywania 
się. Nieobowiązuje ono narodu, ale też tem samem 


nie kompromituje go. 
` Dziennik Poznański, który umieścił był wyjątek |szych dni sierpnia. Hr. Zichy układa się z Sevfe- 


* 


| tn extenso 


listu ks. Czartoryskiego wydrukowany w Gazecie|tem o wycofanie wojsk tureckich z 


Prezes gabinetu książe Adolf Auersperg wne 
dziś N. Panu podanie całego ministerstwa 0. uwol- 
nienie z urzędu.* Tak więc wczoraj dopiero podał 
się gabinet do dymisyi, z czego pokazuje się, jak 
źle informowane były dzienniki wiedeńskie wraz 
z Pester Lloydem, które już od dni kilku donoszą 
o tym kroku ministerstwa w formie zupełnie sta- 
nowczej, rozpisując się nawet o decyzyi N. Pana, 
gdy tymczasem prócz kilku liczniejszych niż raj 
narad ministeryalnych, jak nam piszą z Wiednia, 
nic więcej dotychczas nie zaszło. Wobec faktu po- 
wyższego i wobec niedalekiej w rzeczywistości de- 
cyzyi Cesarza byłoby rzeczą zbyteczną zapuszczać 
się w kombinacye. Piszą nam także, że minister 
Dr Ziemiałkowski który od Środy zastępuje mini- 
stra handlu, bawiącego w Paryżu na wystawie, ja- 
ko prezes komisyi austryackiej; zastępować go b;- 
dzie aż do jego powrotu, a wyjedzie 15 b. m. za 
urlopem do majętności swej w Galicyi. 

Donoszą nam z Berlina, że popłoch z powodu 
socyalizmu, obawa przed ponowieniem zamachów 
nieustaje. Naprzeciw pałacu królewskiego rozle- 
piają w nocy plakaty z grceźbami, że czego niedo- 
konał Hódel i Nobilimg, to inni wykonają. Wszyscy 
członkowie rodziny królewskićj, książę kanclerz i 
ministrowie bez wyjątku nawet p. Falka, otrzymu- 
ją codziennie listy bezimienne z pogróżkawi— tak, 
że korespondencja do tych dostojników adresowana, 
wpierw odsyłaną bywa do ministerstwa policyi za- 
nim adresantom jest doręczoną. Lekarze doradzali 
Cesarzowi wyjazd na wieś, w tym celu zapytywano 
landratów w różnych prowincyach Niemiec, zwła- 
Bzcza zaś Bad Renem i na pograniczu Szwajcaryi 
o usposobieniu ludności tamecznćj. Zewsząd jednak 
nadeszły raporta wcale nieuspakajające. Z tego po- 
wodu odłożono wyjazd Cesarza z Berlina. 

Układy z synem króla Jerzego hanowerskiego 
trwają daléj. Faktem jest, że ks. Ernest wstrzy- 
muje się jeszcze z ogłoszeniem swych praw do tro- 
nu hanowerskiego i używa dotąd tytułu ks. Cum- 
berland. Pośrednictwa miała się podjąć Anglia, 
którój rodzina panująca jest w równie bliskim 
związku z dworem berlińskim, jak rodziną hano- 
werską. Zachodzi tylko pytanie, jakie wynagrodze- 
nie rząd niemiecki zechce ofiarować za zrzeczenie 
się praw do tronu, w każdym razie restytucya pry- 
watnego majątku powinnaby wyprzedzić układy. 

P. Mercóre francuski minister spraw wewnętrz- 
nych ogłosił raport w Journal officiel z uroczysto- 
ści 30go czerwca. Raport ten urzędowy stara się 
nadać europejskie znaczenie festynom republikań- 
skim urzędowym dla zabawy gości przybyłych na 
wystawę. Obecne ministeryum francuskie ma zami- 
łowanie w demonstracyach, urządza i popiera de- 
monstracye pod różnemi pozorami, a działanie to 
uważa za politykę na seryo, kiedy robi ona wra- 
żenie, jak słusznie mówi jeden ze znakomitych pu- 


blicystów, że Francya powołała do swych rzą ów 


wybornych tylko reżyserów i maszynistów teatral- 
nych, co raz to inne urządzających widowiska. 
Sprawa zajęcia Bośni i Hercegowiny po warun- 
kowem oświadczeniu pełnomocników tureckich, spie- 
sznie ogłoszoną została przez przewodniczącego ks. 
Bismarka, jako na kongresie załatwiona. Zastrze- 
żenie jednak tureckie przesłane w nowych z Kon- 
stantynopola instrukcyach pozostawia sprawę otwar- 
tą bo Porta zastrzega Bobie w tej mierze ukła- 
dy bezpośrednie z Austryą i uważa zajęcie ja- 
ko tymczasowe. Hr. Andrassy zgodził się na to, a 
zatem układy te muszą być pomyślnie przeprowa- 
dzone, zanim przystąpi się do okupacyi. Pol. Corr. 
mówi też, że w rozmaity sposób tłomaczą oświad- 
czenie pełnomocników tureckich i tak chociaż za- 
protokółowane ono zostało jako przystąpienie Tur- 
cyi do dawnej uchwały kongresu, to jednak za- 
strzeżenie przyłączone do przyzwolenia! Porty otwie- 
ra pole do wszelkich możliwych zmian, które 
zajść jeszcze mogą aż do zupełnego załatwienia 
tej sprawy. Zastrzeżenie obecne Porty co do: poro- 
zumienia z Austryą w szczegółach dotyczących za- 


jęcia, uważanem jest jako odnowienie dawnych za- 


strzeżeń i jako nadanie im formy ogółniejszej. Je- 


dnocześnie mniemóją, że postępowanie Porty zmie- 


rza, jak to jest w jej zwyczaju, do zagubienia 
sprawy zajęcia Bośni. 

Kreuz Ztg mówi, że kongres nie ze stanowiska 
austryackiego ale europejskiego postanowił zajęcie i 
że Austrya nie ma żadnego powodu wchodzić w bez- 
ps ię układy z Turcyą, która jednocześnie u- 

łada się z delegatami powstania bośniackiego, aby 
przygotować opór przeciw uchwałom kongresu. Wkro- 
czenie Austryi będzie miało charakter europejski 
i od pierwszego dnia nastąpią, z siłą, która uniemo- 
żebni wszelki opór. Jenerał Filipowicz przybył już 
z Pragi do Wiednia; w poniedziałek powróci do 
Pragi i zabawi tam jeszcze dwanaście dni, nastę- 
pnie uda się na pole swojej działąlności na' Połu= 
dnie! Bohemia twierdzi, że zajęcie nastąpi pierw- 


Bośni, ale do- 


Narodowej, z tą przyzwoitością, którą w stosunkach |tąd Porta na to przystać nie chce. Presse donosi, 


publicystycznych chlubnie się odznacza, podaje dziś|że kongres przysądził już Austryi port Spizza, 
oświadczenie księcia umieszczone w Czasie. | który wcielony będzie do Dalmacyi oraz Adakale, 


G Doniósł nam wczoraj telegram, że gabinet przed- į które pozostanie w posiadaniu Austro-Węgier. 


% 


organ urzędowy, zawiadamia o tem w tych słowach: 


s 


Titawski podał się do dymisyi; Wiener Abendpost 


banku gal. d. h. i przem. w Krak. „ 


'Kwestya Batum o ile nam się zdaje, zaostrza się 


więcej w dziennikach niż na Kongresie, a to za- 


» 


OZAS z Niedzieli ? Lipox 1878. 


wsze, jeżeli się nie mylimy w celu, aby pozosta- 


wienie go przy Rosyi można przedstawić jako zwy- 
cięstwo i tryumf jej dyplomacyi. Wszak wyraźnie 
w układzie między hr. Szuwałowem a lordem Sa- 
lisburym, który Go do joty jest wykonanym, Ba- 
tum przyznanem jest Rosyi. Jakżeż mogliby pełno- 
mocnicy angielscy sprzeciwiać się teraz na prawdę 
wykonaniu tego warunku układu? Mówią wpraw- 
dzie, że lord Beaconsfield nie chce w tym punkcie 
uznać układu, ale niezawodnie pośrednictwo ks. 
Bismarka w każdym razie, znajdzie wyjście i nie 
pozwoli z powodu Batum rozbić wrzekomego i chwiej- 
nego dzieła kongresu, przed podpisaniem traktatu 
berlińskiego. 

Sprawa grecka Źle stoi, zapoznana i pominięta 
będzie o ile się zdaje w głównej treści i tym ra- 
zem, co znowu stworzy provizorium i powód do 
niepokojów. Ani Krety, ani prowincyj greckich Kró- 
lestwo greckie nie otrzyma, wzburzenie w Atenach 
jest wielkie, niezadowolenie wzrasta; wzywają kró- 
la, aby stanął na czele wojska. Na Krecie wre wal- 
ka. P. Layard miał w tej mierze naradę z Sułta- 
nem i zaraz potem wysłał na Kretę p. Baring 8e- 
kretarza poselstwa angielskiego. 

Wiemy jaki przebieg miała sprawa rumuńska na 
kongresie. Pol. Cor. donosi z Bukaresztu, że na 
tajnem posiedzeniu 1 czerwca Izb pod przewodni- 
ctwem Metropohty i obecności prezesa Izby posel- 
skiej Vernescu, uchwalono odjąć p. Kogolniczano 
dany mu na kongres mandat; motywując uchwałę 
tem, iż przekroczył mandat wchodząc z francuskie- 
mi pełnomocnikami w układy co do kompensaty 
Besarabii przez Dobroczę. Słowem p. Kogolniczano 
odwołanym został z Berlina. OQpozycya przeciw od- 
stąpieniu Bessarabii i uchwałom kongresu w tej 
mierze wzięła górę i usposobienie jest nadzwyczaj 
naprężone. Przygotowuje ona ludową wielką demon- 
stracyę, przeciw uchwałom kongresu w sprawie 
Besarabii. 

Czarnogóra nieotrzymała tego, czego chciała. 
Układy między nią, a Austryą idą opornie. Hr. An- 
drassy przyznał jej Antivari i przytykający powiat, 
ale zachował dla Austryi prawo wykonywania poli- 
cyi. Piękna rola i piękne zadanie! Austrya chce 
zawrzeć traktat celny z Czarnogórą. Czarnogórcy 
mają na to przystawać. Ale Austrya nie chce zo- 
stawić Dulcingno w rękach Czarnogórców i stanow- 
czo się sprzeciwia, aby zatrzymali jakikolwiek punkt 
po prawej stronie Bojany. 

Dunaj nie został zneutralizowany ale orzeczono 
na nim wolną żeglugę; co zdaje się najedno wyjdzie. 

Pester d umieszcza obszerny artykuł inspi- 
rowany, w którym dowodzi, że co się tyczy obo- 
wiązków Porty względem trzecich w rzeczach pie- 
niężnych i handlu Austrya przemazała odnośne 
warunki traktatu San Stefano i zastąpiła je in- 
nemi nierównie korzystniejszemi. à 

Dzienniki rosyjskie dziś otrzymane zajmują się 
przeważnie wczesnem rozwiązaniem pytania: Co kon- 
gres postanowi w kwestyi portu Batum? Czy za- 
twierdzi lab odrzuci ten punkt traktatu Sanstefań- 
skiego, w moc którego Batum ma stać się wła- 
srością Rosyi? Wnosząc z głosów prasy angielskiej, 
która, jak powiada Nowoje Wremia, zostaje w tak 
ścisłym związku z ministrami swojego kraju, że zwy- 
kle przepowiada to, co ministrowie zamierzają u- 
czynić, wnosząc z tych głosów dzienniki rosyjskie 
mniemają, że lord Beaconsfield będzie stawiał nie- 
zawodnie bardzo silny opór przyłączeniu Batum do 
Rosyi, że oporu tego ani Rosya, ani przychylne 
jej mocarstwa złamać łatwo nie potrefią i że za- 
tem o tę kwestyę rozbić się mogą wszelkie do- 
tychczasowe uchwały pokojowe kongresu. Times 
już powiada, że „wszystko co rzeczywiście jest 
potrzebnem dla Rosyi jako rękojma, że jej interesa 
handlowe nie będą narażone na ujmę, zostanie u- 
zyskanem, jeżeli Batum będzie uznane za port wol- 
ny“; poczem dziennik ten wyraża nadzieję, że przed- 
stawiciele mocarstw, obradujący na. kongresie u- 
żyją wszelkich możebnych środków, aby skłonić 
koniecznie Rossyg do tego ustępstwa, 
prawdziwy honor przyniesie. Te słowa Timesa są 
zdaniem St. Pet. Wiedomostiej rodzajem. przepo- 
wiedni, że lord Beaconsfield tego samego właśnie 
będzie domagał się na kongresie, skoro sprawa 0 
Batum zostanie przywołaną pod obrady, a to wszy- 
stke „dla honoru Rosyil..* — dodaje szyderczo 
dziennik petersburski — „Na miłość boską dosyć już 
z mas tych honorów!.. Jak Kalchas w „Pięknej 
Helenie“ wykrzykuje niezadowolony : trop de fleurs! 
trop de fleurs!..., tak my mamy zupełne prawo 
powiedzieć: trop d'honneur!.. Dla honoru uczyni- 
liśmy już tyle ustępstw, że z traktatu Sanstefań- 
skiego kamień na kamieniu nie pozostał, ostatnie- 
go więc kamienia z tych ruin smutnych nieodstą- 
= inaczej jak kosztem krwi... a tym ostatnim 

amieniem jest Batum !..* 

W tym samym też duchu przemawiają i inne 
dzienniki. Sowremiennyja Izwiestija n.p. które o- 
trzymały wiadomość z Berlina, że kongres będzie 
domagał się od Rosyi, aby ustąpiła Batum na rzecz 
Turcyi, wykrzykuje w niezmiernem oburzeniu : „Znów 
ustępować, wszędzie i zawsze ustępować, ustępować 
pe końca !.. Cóż ai dzieje? Czyż w zpw 

yplomatycznym rosyjskim nie ma innego już sło- 
wa nád ustępstwo? Czy tak już zubożał i język 


AES ROE ERORA S PEAS WEN E E NARREA er r ian: ` 


narodu rosyjskiego? Nie mamyż już wyrazów: wy-| Merlin 6 lipca (pryw.) godz. 11 min. 
trwać, Asgard spe się? Niewidziany i nie-| 40 przed połud.) Podee A. wydane tu 
słychany to widok, ten pręgierz haniebny, pod któ- po francusku mówi: Kongres niebawem się 


rym stoi dziś Rosyą!.. Półmilionowa armia nasza 5 
waleczna, bohaterska, umiejąca zwyciężać nie tylko | Skończy ; wykluczył on sprawy niewypły- 
nieprzyjaciela lecz i żywioły: burzę, Śniegi, lody,|wające z wojny. W chwili jednak obecnej, 
zam popa ok zac ks głodowi, omy boom ilgdyby Polacy milczeli, mniemanoby, że sa- | 
nędzy — a Z r zawsze silna i zdolna] mi o sobie zapominają. Nie zrzekaj ię 
zał. yk wii EAs | adówidc ch = (les droits = wd 
skiego, oddanego jej duszą i ciałem i bitnego, za prz ych p AP nr pre- 
tą armią stoi stumilionowy naród rosyjski i zżyma seriptibles), zapewnionych DOSKĄ ustawą na- | 
sią i brwi ściąga i pięści ściska w gniewie í pra- rodom, nie rozbieramy dziś kwestyi pra- 
gnieniu pomsty, — tuż przy nas mamy stutysię- |wnej. Przedkładamy fakta. W Austryi pol-. 
czną armię bratnich Serbów i Czernogórców. rwą- | ska ludność używa z miarą wolności oby- 
cą się do boju niecierpliwie, a wobec tego wazy- watelskiej, politycznej i naro dowej. Polacy 


stkiego, w położeniu tak świetnem i korzystnem, "PRA. y tja 
Rosya "na kongresie nie znajduje innych wyrazów okazują się dbali o potęgę monarchii i blask 
który obudził w nich 


w ustach jak pokorne: odstąpimy, cofaiemy się, {domu panującego, 
wystąpimy, uczynimy jak każecie!.. Dziwny to —|uszanowanie i wdzięczność. Następuje kró- 
I R O ge odkryć w tki opis położenia Poznańskiego. Nareszcie 
rącym rumieńcem gażyda xi zalewa |.. "Oiezgltwo. obszerne, szczegółowe, przedstawienie sta- 
ści msmy dosyć, ale już się wyczerpuje ona i nie- | TUL Królestwa i położenie Polaków pod Ro- 
ręczymy czy naród nie wybuchnie, czy nie wystąpijsyą. Wkońcu Ezposć mówi: Zważywszy, 
lada dzień z głośnem żądaniem, aby tej hańbiejże z wyjątkiem Galicyi położenie Polaków 
ap ara fa A naród, to miliony, któż|jegt ciągłem gwałceniem nie tylko praw 
Donata nam z Konstantynopola : narodu, ale i ludzkości, że stan ten stwa- 
rzą niebezpieczeństwa dla wszystkich spó- 


„Turcy i Rosyanie zbroją się ciągle mimo poko- 
jowych wiadomości z kongresn. Przy fortyfikacyach|łeczeństw europejskich, że Polacy mają te 


w Konstantynopolu pracują bezustannie dzień i noc.|same i nierównie świętsze prawa od ludów 


Sułtan Abdul Hamid obawia się bardzo o swoje 
życie i jest niemal powszechnie znienawidzonym. 
Exsułtana Marada zaś ciągle ściśle strzegą. Eska- 
dra angielska robi na morzu ćwiczenia i demon- 
struje przed San Stefano. Obecne położenie jest 
tego rodzaju, że nikt końca przewidzieć nie może, 
w pokój jednak nikt nie chce wierzyć.“ 


Półwyspu, że ich wartość moralna i spółę- 
czna nie jest niższą, polecamy powyższe 
Exposé ocenieniu znakomitych mężów stanu, 
zebranych w imienin monarchów i ludów. 


Berlin 6 lipca (pryw.) godz. 12 min. 


duję przesłane zostało wszystkim członkom 


Bstatnia dspasze telsgraficzne „CZaSE.” | kongresu a kilku wraz z listami polecają- 


Z 


nowiska, między. innemi ks. Władysława. 


Wiedeń 5 lipca. Szach perski przybył wczo- Czartoryskiego 


25 po poł. Fzposć polskie jak się dowia- | 


cemi Polaków, zajmujących znakomite stà- _ 


| płacą |żądaj 


raj o godz. 41/3. Na dworcu powitał go Cesarz; Szach 
zajechał do Burgu. Dziś i we wtorek obiady galo- 
we na cześć Szachą. 


Rzym 5 lipca. Rząd z powodu wypadków 


w Wenecji polecił przeprowadzić śledztwo. Wsku= 


Wiedeń 6 lipca. (pryw.) Według zgodnych |tek tego nie zarządzono żadnych kroków co do pre- 


doniesień dzienników załatwił wczoraj kongres spra- 
wę grecką. Delegowani greccy nie byli na posie- 


fekta i władz policyjnych. 


Rzym 5 lipca. W Izbie zapowiedziane inter- 


dzeniu obecni. Kongres uchwalił dla greckich pro-|pelacye względem postawy u włoskiego i zmian 
A 


wincyj Tarcyi autonomię i reformy, które posta- 
wione będą pod kontrolą e.ropejską. Żądania przez 
Greków terytoryów, nie zostały na kongresie for- 


terytoryalny: 


„Orontes* i „Tamar* są już w 


na Wschodzie. 
Londyn 5 lipca. Okręty wojenne „Himalaya, *, 
drodze na Maltę. 


malnie przyjęte, lecz wszystkie mocarstwa uznały] Także okręt wojenny „Simoom* otrzymał rozkaz 


jako pożądane uregulowanie granic między Grecyą | udania się d. 10 b. m. na 


i Turcyą. Co do ustanowienia nowych granic ode- 
słaną została Grecya do bezpośrednich rokowań 
z Turcyą, dla których także przyrzekły mocarstwa 
przyjacielskie swe pośrednictwo. Kreta otrzyma au- 
tonomię, faworyzującą żywioł grecki, co sprawiło 
zadowolenie. Co do miejsc świętych zostały prawa 
francuskie wyraźnie zastrzeżone. Z Polski Pod R 
dem rosyjskim przesłanem zostało członkom kon- 
gresu Exposé o położeniu Polaków w Rosyi. Zam, 
knięcie kongresu nastąpi w przyszły czwartek. 
Berlin 5 lipca. „Bióro Wolfa“ donosi: Dzisiej. 
sze posiedzenie kongresu zaczyna się o godz. 3ej; 
wprzód odbywały się narady wstępne. Płenum kongre= 
su obradować dziś będzie nad sprawami greckiemi 
bez reprezentantów greckich, Dla życzeń Greków 
były szczególnie sympatycznie usposobione Francya 
i Włochy, Anglia bardziej jest powściągliwą, a choć 
wogóle nikt nie występuje prócz Porty, przeciw ży- 
czeniom Grecji, tradnem jest jednak dla mocarstw 
europejskich przejść punkt odnoszący się do aato- 
nomicznego ukształtowania. Według doniesienia 
Timesa Karateodory miał wczoraj oświadczyć, iż 
poruczonem mu jest przyjąć okupacyę Bośni i Her- 
cegowiny pod warunkiem, że Austrya traktować 


które jej] będzie wprost z Turcyą co do szczegółów, co w ten 
sposób sprostować należy, że reprezentanci tureccy | stę 


oświadczyli, iż Porta życzy sobie wprost z Austryąq 
traktować. Kongres zapewne nie przeciągnie się po 
za przyszły tydzień, a może zakończy się około 
czwartku. Nad kwestyą dotyczącą Batum dyskutują 
obecnie w naradach wstępnych i spodziewają się 
wynaleść zadawalający modus. Po zamknięciu kon- 
gresu w przyszłym tygodniu, we środę lub czwar- 
tek, dany będzie dia uczczenia delegowanych wielki 
obiad w białej sali królewskiego zamku. Nazajutrz 
przejażdżka do Poczdamu i Sansouci i u Cesarze- 
wicza wielki festyn. 

Berlin 5 lipca. Dziś trwało posiedzenie kon- 
gresu do 5'/. Delegowani zaproszeni dziś na obiad 
do ks. Bismarka. 

Berlin 5 lipca. Ministrowie rumuńscy Bratia- 
no i Kogolniczano wyjechali dziś popołudniu. 

Berlin 5 lipca. Biuletyn o godzinie 10 ra- 
no wydany: Polepszanie się zdrowia Cesarza trwa 


ciągle. 

Berlin 5 lipca. Rosya zabezpieczy się z pre- 
tensyami swemi pieniężnemi, o ile takowe nie są 
wyraźnie pokryte odstąpieniami terytoryalnemi, do- 
piero po tych wierzycielach Turcyi, którzy mają 
prawa hipotekowane. 
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Maltę. 

Londyn 6 lipca. Times donosi z Berlina pod 
d. 5 b. m.: Bismark powiedział korespondentowi 
Timesa, że Car pozwoli na zburzenie fortyfikacyj 
Batum i zobowiąże się nigdy ich) nie odbudowywać. 
Kwestya granic sandżaku Sofii załatwioną zosta- 


ła kompromisem proponowanym przez mocarstwa, 
neutralne. 


Petersburg 5go lipca. Agence Russe pisze: 
W korespondencyi z Berlina do Timesa powiedzia- 


 |no, że Rosya sprzeciwia się aneksyi Krety do Gre- 


cyi; pospieszamy z oświadczeniem, że protokóły zu 
pełnie zaprzeczą temu twierdzeniu. Zawierać one 
będą istotnie złożone przez Gorczakowa na kon- 
gresie oświadczenie, że Rosya związana traktatem 
z San Stefano, nie mogła w łonie kongresu wziąć 
inicyatywy co do Grecyi, wszelkie jednak wnioski 
w interesie tejże postawione są pewne zupełnego 
poparcia z jej strony, Rosya bowiem nie broniła 
tej lab owej części chrześcian na Wschodzie, lecz 
wszystkich chrześcian. Protokóły i historya kongre- 
su niewątpliwie wykażą także, które mocarstwo 

rzeciwiało się wnioskom na rzecz Grecyi sta- 
wianym. 

Konstantynopol 5 lipca. Vakit kończy 
swój artykuł pod napisem: „Nasza przyszłość“ na- 
pnie: „Dla nas Turków jest Rumelia przeszłością, 


Anatolia przyszłością. * 


Kkursa. Wiedeń 6 lipca, 2 m. 30 
po poł.— Renta papierowa 64 30.— Renta srebrna 
6690 — Renta złota 7575. — Losy z r. 1880 
11375. — Akcye Banku Narod 838— — 
zało kredytowe 26240. — Londyn 11570 — 
Srebro 100:90. — Napoleony 9'26. '/, Lombardy 
7925, — Losy z roku 1864 14080. — RE 
kolei Karola Ludwika 252—. — Akcye kolei 
Lwowsko-Czerniowieckiej 137:50. — Akcye kolei 
. półn.-wschodn. 123-—.— Anglo-Hank 118 25. 

indemn. galic. 86-—. — Losy prem. 
je 84—, — Akcye kolei Koszycko-Bog. 
115— — Akcye kolei półn. zach. austr. 12450 
— Listy zast. 

Ruble 
kredyt. Ziem. ——. 
Usposobienie giełdy: stałe. 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCĄ 


Pociągi na kolejach żelaznych. 


JW” Goduiay pruybycta I odjazdu pociągów 
zm kolei Galicyjakicej obliozcne weńług uw 
faru posziońskiego (róśnien ot krakowskie, 
$0 © 4 minuty); ané ma kolei e, Fordynnada 
wedłny zcąqtru pragtkiogo, O 15% miuwi pó. 
śmiej od krakowskioga. 


©dcekodzą z Krakowa: 
Do kwowa: 9800 ; pośpieszny: mieszany 
Kraków odjazd: . . owy (M 9.18 a: 10.48 wiecz 
Lwów przyjazd: . . 9. wiecz. 5.22 rano 11.08 rano. 
Do Wieliexki: Kraków odjazd: 127 w poł 
Wieliczka przyjazd: 12.46 po poł. 
Bo Niepołorate: we wtorek, czwartek i sohotę z Wieliczki 
Wieliczka odjazd: o godz. 1 min. 19 po peładnia. 
Niepołomice przyjazd: „ 2 „ 9 po psłudnin. 
osobowy: cessny: mieszany: 0s "Owy 
Kraków odjazd: 5.40 rano, Hie 9.ser. 1660w. Bop. 
7 4.58 p. p.4—r.i 12.30 p. 510r 
pociągiem idącym do Wiednia, naj 
me o g.6 ag ri tha wy 
święcimie czenie z p prusxiemi Tym pom 
giem iadae do Borina, przyjeżdża ka Wrocławia o g. $ 
wał ti å po 1-godzin. przestanku éj; Jage zań z Kra 
owa pospiesznym przyjeżdża się do Wrncławia po 4i6 
i zatrzymuje się do wieczorem, © którój dopiero po 
spieszny do Berlina odchodzi. Jadąc do Wrocławia o g. £ 
po pot eye s spy lub Mysłowicach zanocować 
iero z i . do W 
ko i Berlina. ysłowie pociąg pośp. do Wro 
Do Warszawy: rano o g. 8, idzie do Granicy I, II i D1 
klasa, z Granicy zaś do Act tylko I i [I kot Jadąc 


wiedeńskim osobo; iągiem o g.3 po południn, je 
dzie się do Trzebini (ML i A kl.), z Trzebini zaś idzie 
p. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko I i II kl 
eci pociąg (nocny) do Warszawy odchodzi z Krako. 
wa do cy o 6 m. 50 w . 


Do Pras: każdym 
lepićj jechać osobo 


|" 


uw EAR I OTEN, C ak 


E EEA N E EEG ATE 


aaru- ai 
EA ELI 


Lo 


Co tydzień Świeże transporta 


Portland 
Cementu 
i wapna hydraulicznego 


z fabryki Tow. akcyjnego w Perl- 

moos pod Kufsteinem otrzy- 

muje jak dawniej jedyny główny 
skład w Krakowie 


TADEUSZA TARASTEWICZA. 


Również poleca tenże handel 
Filtry do wody, 
kńuchenki naftowe, 
Pompy do piwa za- 

stępujące pipy musujące. 
(1629-1-1) 
TNE ERETTE 


UNE INSTITOTRICE ALLEMANDE 


catholique, qui parle et enseigne la langue 
française, qai donne aussi des lcgons dans 
les autres sciences, comme dans. la langue 
anglaise et de musique, cherche un engage- 
ment kientót. L'adresse: A. Riedel, Rati- 
bor, Oderstrasse 15, Silesie. (1683) 


Farmaceuta 


posznkuje umieszczenia. Wiadomość pod lit. 
4. Z. poste restante Kraków. (1689 1-3) 


Ogrodnik 


żonaty, wykształcony we wszystkich 
gałęziach ogrodnictwa, jakoteż w za- 
kładaniu ich, mogący się wykazać 
chlubnemi świadectwami, poszukuje 
miejsca od św. Michała w Galicyi 
albo w okręgu Krakowskim. Adres: 
5. Gi. w Wadowie, ostatnia po- 
czta Pleszów. (1688) 


Ernesto Rossi 
słynny tragik, 


przybywa z swojem towa- 
rzystwem do Krakowa i 
da trzy przedstawienia w 
uimowym teatrze, mianowicie 
„ Otella*, „Hamleta“ i „Króla Leara“ 
Shakspearz. Bilety zamawiać można 
w kasie teatralnej i abonować się 


na wszystkie trzy przedstawienia. 
(1638-1-3) 


Barona Karola Celesty 


Konwikt szlachecki 
w Cieszynie. 

W tym konwikcie przyjmowani bę- 
dą corocznie z początkiem szkolnego 
kursu (15 wrześcia) tak szlacheccy 
jsk obywatelscy uczniowie na utrzy- 
manie, którzy swe nanki chcą roz- 
począć lub kontynuować w o. k. głó- 
wnej szkole, w c. k. gimnazyum 
rządowem lub w ©. k. szkole realnej 
rządowej w Cieszynie. Konwikt szla- 
checki zostaje pod bezpośrednim kie- 
runkiem dwóch, przez swój zarząd 
kuratorski, Wys, szląski Wydział kra- 
jowy w Opawie mianowanych prze- 
łożonych, którzy należą do nauczy- 
cieli cieszyńskich szkół średnich. — 
Pieniądze za konwikt wynoszą rocznie 
300 złr. w. a. Drugi przełożony. za- 
kładu ma nadzór zarazem nad dzienną 
nauką, ogólną i szczegółową i towa- 
rzyszy uczniom tak przy codziennej 
przechadzce jak też przy każdej pu- 
blicznej sposobności. 

Zapytania z dołączeniem świadectw 
z ostataich dwóch półroczy i poda- 
niem wieku nuezni, należy adresować 
do 1 września b. r. na ręce zarządu 
konwiktu. (1627-1-2) 


Cieszyn, 5 lipca 1878 r. 


Ks. Ignacy Genserek, 
Dyrektor konwiktn. 


Dobra Boleslaw 
w powiecie Dąbrowskim nad Wisłą 
położone, 700 morgów gruntu prawie 
wyłącznie pszennej gleby i porządne 
ząkudowania obejmujące, od drogi bi. 
tej o milę a od Tarnowa o mil trzy 
odległe, są z wolnej ręki do sprze- 
dania. — Bliższa wiadomość w biu- 
rze c. k. notaryusza Antoniego Fibicha 
w Mieleu. (1580-4-6) 


Mam zaszczyt donieść Szanownej Publiczno- 
| ści, że otrzymawszy znaczny skład wszelkich 


Ogłoszenie licytacyi. 
t. 318. (1690) 
Gmina miasta Jordanowa wypusz- 
cza w drodze licytacyi przedsiębior- 
stwo budowy szkoły jednopiętrowej 
przy dostarczeniu własnego materya- 
łu, Lieytacya odbądzie się 10go lipca 
1878 r. o godz. Jej rano w urzędzie 
gminnym. Cena wywołania wynosi 
4,761 złr. 16 c. Warunki licytacyi, 
kosztorys i plan przejrzeć można każ- 
dego czasu w kancelaryi gminnej. — 
Mających chęć zaprasza się do wzię- 
cia udziału w licytacyi. 
Urząd gminny miasta 
Jordanów d. 23 czerwca 1878 r. 


Barmi:trz: Podstawski. 


Rodzicom i Opiekunom! 


Od dnia 15 b. m. przygotowsć będę do 
egzaminu wstępnego, uczniów do klasy I 
gimenazyalnej lub realnej uczęszczać mają- 
cych. Lekcye zbiorowe w mojem mieszka- 
niu codziennie od godziny 9 do 12. 

Nauka sumienna, wynagrodzenie mierne. 

Zawiadamiam też Szanownych Rodziców 
1 Opiekunów, że i na przyszły rok szkolny 
przyjmuję p zwykle, uczniów na mieszka- 
nie, wkt i korrepetycyą i zapewniam im, 
najtrossliwszą opiekę, Ścisły dozór i sumien- 
ną naukę. (1632-1-3) 


Władysław Kudasiewicz, 
Kraków, ulica Franciszkańska Nr. 165, 
drugi podworzec, I piętro. 


==" 


Biuro adwokata 


Dra Szymona Samelsona 


zuajduje się przy ulicy św. Anny 
pod L. 198 na Iszem piętrze, obok 
hotelu Vietoria. (1694-1-3) 

szkoły realnej w 


Ukończony maturzysta meok zenne po- 


azukuje odpowiedniej guwernerki przez wa- 
kacyo. Adres S. P. poste rest. Podgórze. 
(1684-2-8) 


Przy ulicy Karmelickiej 
pod Nr. 143 zaraz do wynajęcia na 
I-szem piętrze 5 pokel, kuchnia 
i ogród; w oficynie © pokoje, 
kuchnia i ogród. (1613 2-4) 


Pięta posiadłość ziemska, 


3/, mili od Krakowa, kompletnie urządzona, 
jest do sprzedania lub do zamiany na 
kamienice w Krakowie. Posiadłość ta skła- 
da sią z 60 morgów gleby pszennej, wyboro- 
wych łąk, ogrodu pale i warzywnego 
i kwiatowego; dom mieszkalny oraz budynki 
gospodarskie nowe, zaoiewy i inwentarze w 
zusełnym komplecie. — Bliższa wiadomość 
w handlu H. Fritscha na małym Rynku lub 


poste restante Kraków, B. D. 124. 
(1571-5-5) 


O ONO 
Przepisywana na klinikach w Wiedniu, 
Paryżu, Londynie, Amsterdamie, 


Przez 28 lat wypróbowana 


woda anaterynowa do ust 


Dr. J. 6. Poppa, 


nadwórn. dentysty w Wiedniu, Stadt, Bognergasse 2, 
z od wszelkićj innćj wody do zgbów, jako pra- 
wdziwie zapobiegająca przeciw chorobom zębów i 
ust, przeciw zepsuciu i ochwierntaniu zębów, przy- 
jemnego zapachu i smaku, wzmacnia dziąsła i słu- 
ży jako niezrównany środek do czyszczenia zębów, 
również jako wyborna woda do płukania gardła dla 
cierpiących na gardło. 
ról Celem ka ad aaa tego ulubionego nie- 
zbędnego wyrobu we wszystkich kołach, zaprowa- 
dzone zostały flaszki różnej wielkości, mianowicie 
wielka flaszka po złr. 1 cent. 8 średnia po 1 złr., 
c. 


Poppa pasta T do zębów 


do czyszczenia, wzmocni iu a zębów, 

usunięcia niemiłój woni i osadu zębowego. Cena 
słoika szklannego 1 złr. 22 c. 

ębów 


Poppa aromatyoz. pasta do z 
uznana oddawna jako najlepszy środek do pielę- 
gnowania i utrzymania ust i zębów. 

Cena. sztnki 35 .e. (469-5-10) 


Poppa roślinny proszek: do zębów 


czyści zęby, usuwa tak niemiły osad zgbowy i wzma- 

cnia połysk zębów pod względem białości i delika- 
tności. Cena pudełka 63 cnt. 3 

Poppa plomba do zębów 


do wypełniania samemu sobie dziurawych zębów. 


ZO 


BE~ Zwraca się uwagę! Celem ochro- 
nienia się przed fałszowaniem zwraca się u- 
wagę Szan. Publiczności, że na szyi każ- 
dej fiaszki wody anaterynowej do ust 
znajduje się znak ochronny (firma, Higea i 
wyroby anaterynowe) tudzież, że każda fla- 
szka zaopatrzoną jest jeszcze zewnętrznem opako- 
waniem, które w dokładnym drukn wod- 
nym orła państwa i firmę pokazuje. 

Składy moich preparatów utrzymują w KRAKO- 
WIE pp. W. Redyk apt. „pod B dei, A. Bie- 
dlecki apt., bracia Baruch, Górecki, W. Jahn, Wil- 
helm Fenz, Ernest Stockmar apt,, J. Trauczyński 
apt. „pod Koroną*, W. Kotajny, róg ul. Brackiój 
dom Jabłonowskiego; w PODGÓRZU p. Ska- 
kalski aptek.; we LWO pp. Mikolasch apt., Z. 
Rucker, J. Piepes apt., J. Beiser apt., C. ża, 
nowski apt; Nablik apt., A. Sklepiński apt., M. 


krajowych i zagranicznych Müller handel galanteryjny i K. Strzyżowski hand. 
Wod miaeralnych pa w WIELICZCE P. B, Miczyński Apt. w WA- 
wyłącznie jestem upoważniony takowe we- OWICACH pp. dg. Brogig i Kurowski apt.; w BO- 
g cen miejscowych z doliczeniem frachta CHNI pp.,F. Reiss apt. iP. Niedzielski; w TAR- 


sprzedawać. — Zapas wszelkich wód jest na 
składzie; wody te co 14 dni bywają świeżo 
nadwyłane. — Cenniki przesyłam na żądanie. 
N. Traum, 
handel korzenny w. Tarnowie, 
p azimierza. (1342-4 4) 


Oacionkami Drukarni „CZASU*, 


p. W. T. A. Wielogórski i A, Tenczyn apt.; 
Kóler aptek.; w SUCHY 

w KENTA p. FUCHS aptek.; w 

p. Winnicki apt.; w NO 

api: i Ig. Garan; w ŻYWCU 

Blumenthal apt.; w BRZESK 


, Majer; 
TORZE 

SĄCZU. pp. Filipek 
p. Kloska sptek. i 
p. Januszek 


apt.; 
tudzież wszyscy aptek., handle parfumeryj i paka 
teryjne obwodu rakowskiego, talicyi i Bukowiny. 


OÓŻAB a Niedzieli 7 Lipoa 1878. 


M. Zieleniewski inżynier w Krakowie. 


przy wl. Krowoderskiej pod Nr. 167. 


Agencya i Skład wszelkich artykułów budowlanych 


z pierwszych fabryk w najlepszych gatunkach na składzie po cenach umiarkowanych: 
Asfalt; cement; łupek ; cement drzewny na pokrycia dachów; papa; 
dachówki; rury gliniane glazurowane, cementowe, żelazne; piece i kuch- 
nie kaflowe krajowe, porcelanowe saskie, żelszne amerykańskie; elosety 3 
piseary:; prewety; ozdoby i figury z terakoty i z cynku: pły» 
ty i posadzki cementowe, szyfrowe, mozaikowe, marmurowe, drewniane, steingu- 
towe, do wykładania podłóg, w kościołach salach, sieniach, krużgankach, sklepach it. d. 
żaluzye stalewe samozwijające się drewniane; aparaty wentylacyjne: 
masa platynowa przeciw wilgoci. Wszelkie eślewy budowlane 
i wszelkie materyały w zakres budownictwa wchodzące. Przyjmuje: asfaltowanie, 
wykładanie płytami każdego gatunku, jakoteż pokrycia dachów wyż wymie- 
nionemi materyałami. %W%ykemywa plany i koszterysy. Okazy darmo i 
opłatnie każdego czasu do dyspozycji. (1623-2-6) 


NGO Wielki pożar w Lincoln. D& 


który zniszczył zupełnie wszelkie zabudowania fsbryczne, machiny i t. d. Pierwszego Towarz. fabrycx, 
angiels. Britannia srebra, powoduje takowe do zupełnego rozwiązania, ponieważ wzniesienie tego olbrzy- 
miego zakładu kos towałoby bardzo znaczns sumy. Celem szybkiego likwidowania, gdy także brak 
odpowiednich lokalów, przysłaną została wielka część uratowanych z ognia towarów do podpissnego 
składu z poleceniem, aby je za jakąbądź cenę sprzedać, a raczej prawie roezdarować aby po- 
mimo ogromnej szkody odzyskać przynajmniej małą część surowego materyału. 
Tylko 7% BED" 6 złr. 95 c. -Pa jako zaledwie połowę wartości s*mej płacy robotnika, otrzyma 
każdy następne niezbędne przybory gospodarskie s najlepszego ciężkiego Brytannia srebra; jestto jedyny 
nie czerniejący metal, za co poręcza się. 


6. bar. pięk. noży z Britannia srebra z ang. stal. ostiz, | 1 ciężką chochlę z Britannia srebra, 

6 prawdziwych angiel. widelców z Britannia srebra | 2 bardzo piękne lichtarze  „ » » 
piękny i ciężki gatunek, | - „ kubki na jaja „ z s 

6 ciężkich łyżek » | 1 piękny posypywacz cukru / a M 

6 bardzo h mar łyżeczek z n 1 piękne sitko do herbaty « „ " 

1 ciężką chochelkgj Eoss » |83. stuk: (1510-4 6) 


Wszystkie te wymienione bardzo. pięknie 


srobione przedmioty z Britannia srebra 33 stuk koss- 


tują razem tylko 6 złr. 95 e. wyłącznie u podpisanego. 


Erstes englisches Britanniasilboerwaaren Depot Wien, Stadt, Postgasse 24. 
BS" Ponieważ te przedmioty w Wiedniu bardzo szybko odchodzą, przeto zamówienią z pro- 
wincyi za zaliczką lub nadesłaniem pieniędzy mogą, być tylko przez krótki czas przyjmowane. "Tug 


Franciszka Jana KKwizdy, aptekarza w Korneuburgu 
mianowanego przez dwór 
Jego Cesarskiej Mości Cesarza i Króla 
e. k. nadwornym dostawcą 
wyrobów weterynarskich. 


Z wielu pism o skutecznem używaniu e. k. konces. pro- 
sz%u korneuburskiego dla bydła przytaczamy następne: 


Wielmożny Pan Franciszek: Jan Kwizda w Korneuburgu. 


Od blisko 20 lat używam Pański c. k. koncesyonowany proszek korneubur- 
ski dla bydła i osiągnąłem nim w najrozmaitszych wypadkach tak znakomite skutki, 
że czuję się spowodowanym, donieść Panu w krótkości o deświadczeniach, które 
dozaałem poprzednio jako komendant szwadronu na konisch służbowych, todzież 
następnie na mojich koniach gospodarczych 

bydła dsiała wybornie 


Nsbrałem przekonania, że tówók kornenbnrski dla 
w kaszlu i zołzach, sprawia gruntowne oczyszdzenie krwi i czyszczenie 80- 
ków, gdyż lekko rozwalnia i tym sposobem odprowadza z ciala vibaki zepsute 
góki i nieczystości krwi. Jak proszek tan u młodych koni 'rozcieńcza i OCZYSZCZA 
krew, tak wzmarnia n starych koni siłę trawienia żołądka i kiszek do tego stpnia, 
że z karmy cały pożywny pierwiastek wyciągnąć mogą. Przeto zyskają nawet 
stare konie taką wytrwałość, działalność i zewnętrzne wejrzenie, że nawet w ich 
wieku pomylić się można. 

Znalazłem u koni silnie podległym kolkom, że już poczatkówo przy użyciu 


proszku korneuburskiego dla bydłs, napady kolek: znacznie osłabły i nie tak mie- 
bezpiecznie się okszeły a wreszcie 


przez ciągłe podawanie tego nieocenionego 
proszku dla bydła zupełnie ustały. Brak apetytu znika przez domieszanio troski 
proszku dla bydła między karmę; z prawdziwą radością można widzieć, jak bydło 
Gra zj się trzyma i swobodnie buja, gdy dawniej smutnie zwiesiło łeb przy pełnym 
obie. 
Operty na tak długoletniem i gruntownem zauważaniu wypowiadam moje 
zdanie, że Żaden posiadacz bydła nie powinien zsniechrć dawania każdei sztuce 
swojego bydła codziennie trochę taro wybornego progzka korneuburskiego dla bydła. 
Każdy, ktokolwiek pr'bę przez krótki tylk» czas powtórzy, musi moje zdanie po- 
dzielić i zaprowsdzić u swych koni i bydła rogatego bezustanna używanie prosz- 
ku kornenburskiego, co jest pierwszą ekónomiczną i sanitarną regałą i co tylko 
na własną korżyść wypaść może. 
Józef Dabsch, 


Bisamberg, 31 mają 1877 r. 
o. k. rot pensyonowany i burmistrz 


er 


Wielmożny Pan Franciszek Jan. Kwizda 'w „Korneuburgu. 
Używałem Pański proszek korneuburski dla bydła w bardzo znacznym iuwen= 
tarzu bydła w wydzierżawionym przezemnie szwajesrskim folwarku, a mianowicie 
szczególnie przed ocieleniem, przszco nadewyczajne rezultata osiągnąłem. W bie- 
żącym roku jednak ustało na i aA tego proszku dla bydła i z prawdziwym ża- 
„lem przekonałom się, że przez to opuszczónie nietylko ocielenie kilka krów i ich 
Postesczeie A pa x odyno, n pee wydój mleka mimo lepszaj kar- 
y nie Dy obiitym jak w rzednich latach, gdy: używanym był Pański 

korneuburski proszek d „akg Ho SĄ IPO Kto? 
, Celom uchronievia się na przyszłość od podobnych strat upraszam o natych- 
miastowe przysłanie 70 paczek tego proszku dla bydła. (265) 

Seibersdorf, 22 grndnia 1877 r. Józef Zebrak. 


BF Wyroby weterynaryjne Kwizdy ma na sprzedaż: "WBF 


w KRAKOWIE p. M. Jawornioki i St Mikucki. 
we Lwowie pp. Konstanty Iskierski, Piotr Mikolasz, Jakób Bolser, $. Ru- 
er, d. Topa, aptekarze, p. J. Piepes, St. Markiewicz. 


Także znajdują się Składy prawie we wszystkich miastach Galicyi, o któ- 
rych od czasu do czasu ogłasza się w niniejszem piśmie. 


OSTRZEŻENIE! Celem zapobieżenia naśladowań , uprasza się nie za- 
4 mieniąć Płynu przywrotczego Fr. J; Kwizdy, Jedynie 
LJ 
odznaezonego e. k, wyłącznym pr ema. z innemi podobnemi lub podo- 
bnie nazwanemi wyrobami. Również żwraca Się uwagę na tę okoliczność, że każda ety- 
kieta Korneuhburskuicgo Prossku dia bydląt: zaopatrzoną jest moim pex 
uśćj wyrażonym podpisem w czerwonej barwie i mam sobie za obowiązek: Ogło- 
sié, iż znajdują sig naśladowania, które złożone są z części zupełnie bezkutecznych; a nawet 
szkodliwych ostrzegam: zatem od zakapywania: tychże. 


DEF” Kto mi wskaże naśladującego mój uprzywilejowaty zoak“ fa 
bryczny w: ten -sposób,. że osobę pociągnąć mogę do' sądowego ukarania, 


otrzyma wynagrodzenie aż do: wysokości: 500 złr. „%8 


Hay'a 


1. konces. Zakład krowianki 
pod nadzorem władzy sanit. wWiedniu. 


M RETWITJIEJ 
NNNNNNANANOH" 
M 


Tylko szczepienie prawdziwą krowianką, ochrania 
od naturalnej ospy i wszelkich ząraźliwych chorób, 
które ze szczepienia limfą z dzieci zbieranej, często 
się pojawiają. — Dla wygody interesowanych przesy- 
łam codziennie świeżo zbieraną krowiankę do mego 
składu głównego, do którego PP. aptekarze i lekarze 
zgłaszać się zechcą. Odprzedającym stosowny rabat. 


GŁÓWNY SKŁAD W APTECE 


Clayton & Stutiewort 


fabrykanci maszyn rolniczych 


w Mrakowię, Rynek 1.28 
polecają PP. Rolnikom 
Grabie amerykańskie, 
Grabiarki cało żelazne: 
Kosiarki Walter A, Weeda, 
Kosiarki Jehnstena, 
Żniwiarki Walter A. Wooda, 
Żniwiarki Johnstona, 
Przyrządy do estrzenia neży. 


Części rezerwowe są zawsze na 


składzie. 
p. FOC E Tlustrowane katalogi na żądani 
bespłainia i franco. (1485-8-16) 


Grabie Hovarda, 
Grabio Itaka z siedzeniem, 


Wilocarnie 


ręczne i kieratowe, stałe 
iprzewoźne, natentowane, 
oraz lokomobile I młocar- 
nie parowe 
poleca 
oraz wypożycza przewożue kie- 
ratowe, patentowe po 10 złr. dziennie. 


L. Zieleniewski, Kraków. 


(1477-4-14) 


PLUSKWY, 
kńrakońy, stonogi; pchły wytępia z 
pewneścią za porgczefiiem mój 
proszek na 
DE ewady 
i po e. 30, FO i zir. 150. 
Uprz. Antipatrin 
pewna śmierć wszelkim 
owadom, mianowicie: 
karakonom i molom po c. 30, 80, zir. 
150 — 1 wstrzykawka do proszku 50 ©. — 
1 posypywacz 60 c. 
PEWNIE DZIAŁAJĄCA 
tynktura na pluskwy 
po c. 12, 20, 50 i złe. 1. 

Zamówienia pocztówe kartą korespondencyj- 
ną także za zaliczką przez główny skład 

MALV. DEUTSCH w WIEDNIU, 

II. Schdllórhof, Stiege 6. 

Skład w krakowie u Mionst. WWisz- 
niewskiego aptek., w Tarnowie u M. 
Głodzińskiego kup. i Daw. Metha kup. 

Kupcy życzący sobie mieć skład 
zechcą się zgłosić, (1373-8-6) 


Pełnomocnik $. Mikucki 
Agemcya dia Rolników 


w Krakowie, Rynek Nr. 28. 


Duński pies 
czystej krwi, powolny i duży, jest 
do sprzedania. Wiek 11 mie- 
sięcy. Wiadomość przy ul. á. Anny 
pod Nr. 191 u stróża.  (1616-2-6) 


ZMAKUKIYE POWODZENA. - 


VELOUTINE 


jesto MĄCZKA RYŻOWA specyalnie 
przygotowana z Bizmutęm, 
dlatego to działa szozęśliwie na skórę, 


niedostrzeżona przystaje do ciała 


je cerze 


GWIRŻOŚĆ NATURALNI. 


CRF AY 


9, NA ULICY DE LA PAIX, 9. 
vie u Pp. J. Tranósyśakiego w. 
le Booli En lea 
niowcach. w aptece.p. Golichowskiego, — i w pier- 
wszych Składach perfum i wytworów toaletowych. 
(1554-29-) 


W KRA 


na kosztowności, 
tudzież na efekta 
muje tako 


przedpołudniem i od 


Nadwornego radoy 


1) Handbuch des Natarheiłve:fahrens . 
2) Die männliche Impotenz und dere 
3) Hamorrhoidalkrankheiten . $ 
4) Scharlach fieber unà Masern ti 

5) Croup und p bäatiga Braaae 

6) Asthros, Fettherz . + = : «>» 
7 Handbuch der Frauerkrankheiten . 


szą winietę z naszym 


Pilia c.k. uprz. gal. Akcyjnego Banku Hipotecznego - 


ściowe, niemniej przyj- 


KANTOR WYMIANY 


kupuje i sprzedaje wszelkie efekta oraz monety. 
po kursie dziennym, bez doliczenia prowizyi. Po- 
_ lecenia z prowincji załatwiają się bezzwłocznie, 
Głeduiny czynności biurowych: cù 9 do 12, 


zakład naturalnego leczenia Brunntha| (Monachium). 


Dla swego idyll'cznego położenia, tudzież bezpośredniej bliskości stolicy (Mona- 
chium jest odległe o '/, godziny drogi piechotą), tworzy Bruantkal przyjemny 
pobyt dla każdego tak w zimie jak w lecię;. dla swego „doskonałe, j 
kierunku ‘jest zakład ton asylem zbawienią dla chorych. * Cibrpi dnia! BErcowd, 
żołądkowe, dolnych części ciała, gościec, reumatyzmy, choroby szpiku pacie- 
rzońego, nerwowość, otrucia lekarstwani, tudzież pewne osłabienia, doznają 
szczególnie. dobrych skutków zepomocą sposobu leczenia Steinbachera. 
Nadwornego radcy Bteinbachera dzieła : 


2 Heilang j 


są do rabycia we wszystkich księgarniach i w naszym zakładzie leczniczym. 
Konsaltscya dla obcych od godz. 11—1* 


Peyn go WYGNANIA OWADÓW 


nznany przeciw wszelkim owadom, szczegółniej pluskwóm: 
Tylko te flaszki są prawdziwe, które mają wypalóną powyż* 


Nasze nowe c. k. 
praw(ziwyme pros 
nieważ w użyciu okazały s'ę bardzo 


HARTMANN CMIFTLER wiaścidele przywileju 


w Wiedniu, Stadt, Biickeratrasse Wr. 10. 
! - W Krakowie do nabycia u pp Wilhelma Fenza, J. F. 
nig, J. Kosza, W. Roldwssssra i. W. Mannesa spądkobierców 


Qdpowiedzialny rządca drukarni Jósef Łakociński, 


KOWIE 


Rynek, róg ulicy Szewskiej na dole, 
udziela 


BALICKI 


(1195-13-) j 


i srebrne przedmioty, - 


przechowania, 


3 do 5 popołudniu. 


Dra Steinbachora: 


o lekarsk'ego 


= 


(1651-1-4) 


i ochroniony pr. iaa i 


dpisem i firmge 
w" wbt kawki; napełnione 
em perski 


polecamy usilnie; po- 
memi. 


Kischera, M. Jawornickiego, J. Ja: 
y 11536-3-6) 


